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P. Józef Beck
ministrem spraw zagranicznych
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Warszawa 3. 11. (PAT). P. mini* 
ter spraw zagranicznych August Za* 
pski zgłosi! na ręce p. prezesa R°dv 
Ministrów Prystora prośbę do p. Pre; 
ydenta Rzplitej o zwolnienie go z u* 
^edu ministra spraw zagranicznych.
*■ Prezydent Rzęjitei przychylając sie 
o przedstawionej mu prośby, dvmi* 
ie n. ministra Zaleskiego nrzvia? i 
Z A M IA N O W A Ł  n 0 T y r H r 7 \ « ; 0 -  
VEGO PODSEKRETARZA STA5 
JU W TEMZE MTNTgTFPCTWTE 
P. JÓZEFA BECKA MINISTREM 
PRAW ZAGRA XTICZNYCT.

Dgmisfa ministra Zaleskiego
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P. minister Józef Beck urodził się w dniu 

października 1894 r., jako syn Józefa, byłe- 
’ dyrektora departamentu wiceministra 
•raw wewnętrznych i Bronisławy z Luczkow 
:ieh. Szkołę średnią ukończył w Krakowie, 
udja wyższe odbywał na politechnice lwow- 
iej, poczem w wTćo^gńskiej akadeniji ekspor.. 
v̂ej. W  r. 1914 wstąpił do Legionów, bio- 

« udział we wszystkich kampanjnch logjo- 
fwych na froncie w 1 p. artyl., w r. 1918 
faz 7. generałem Rydz-śmigłyrn i ś. p. Lisa 
ulą na Ukrainie bierze udz ał w pracach P. 
W., w r. 191.9 ukończył szkołę sztabu głów

ko. Okres wojny z Rosją rozpoczyna jako 
»wódca baterji konnej, następnie zostaje po 
nłany do służby sztabu generalnego.

Wrt 1919 bierze udział z ramienia Naczcl- 
ka Państwa w misji do Rumunji. W r. 1921 
prze udział w konferencji litewskiej w Brak
li w charakterze rzeczoznawcy W. P. W r. 
22 23 zostaje mianowany attache wojsko
wi v  ambasadzie Rzplitej w Paryżu. W ma- 
1926 r. zostaje mianowany szefem gabine. 
ministra spraw wojsk. W r. 1930 obejmuje 

kę wieepremjera, zaś w grudniu 1930 r. sta
wisko podsekretarza stanu w Min. Spr.
gr.
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P. Józef Beck od szeregu lat należy do 
jbliższych współpracown ków Marszałka 
Isudskicgo, który stale powierza mu najbar- 
iej odpowiedzialne misje i zlecenia.
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(o) Warsaawa, 3. 11. (tel. wł.) Przedsta
w i  agencji „Iskra" zwrócił się do m:n. Za 
'kiego z prośbą o podanie motywów taj ”3 
EHiacji. P. min. Zaleski odpowiedział: 
..Przeszło 6 lat pełniłem uciążliwe obowią. 

i ministra spraw zagranicznych. Nic więc 
iwnego, że jestem wyczerpany i muszę przez 
w dłuższy wypocząć. Obecny system dv- 
>macji polegający na ciągłem jeżdżeniu do 
newy ,sprawia, że zdrowie moje nie może gc 
lżej wytrzymać. To właśnie skłoniło innie 
proszenia p. Marszałka Piłsudskiego o wni 
nie prośby do p. Prezydenta Rzplitej o 
°lnienie mnie z mojego stanowiska. Bard/.t 
tern wdz ęczny, że P, Prezydent zechcia1 
kawie prośbę moją uwzględnić. Jestem go 
? nadal ściśle współpracować z rządem jakc 
tabor.“

• *

P* min. Beck oświadczył, że zamierza ko 
tuować dotychczasową linję polityczną mi 
leskiego.

* *
Według obiegających pogłosek w związku 
zmianą na stanowisku min stra spraw za
mężnych nastąpić mają dalsze zmiany na 
cówkach dyplomatycznych i w centrali. 
Według tych pogłosek na stanowiska pod 
retarzy stanu wymieniane są 2 nazwiska

naczelnika wydziału wschodniego Scheffla oraz
posła polsk ego w Wiedniu Łukasiewicza.

P. NAKONIECZNIKÓWsKLU? 
KOWSKI — WICEMINISTREM 

W PREZYDIUM RADY 
MINISTRÓW.

Warszawa 3. 11. (PAT). P. Prezy* 
dent Rzplitej mianował dr. Bronisła* 
wa Nakonieczniko#w * Klukowskiego. 
dotychczasowego nodsekretarza sta* 
nu w Min. Spraw Wewn. nodsekreta*

rzem sianu w Prezydium Rady Mini* 
strów.
P. POSEŁ DOLANOWSKI — WŁ 
CEMINISTREM SPRAW WEW* 

NĘTRZNYCH.
Warszawa 3. 11. (PAT). P. Prezy* 

dent Rzplitei mianował posła do Sei* 
mu Mikołaja Dolanowskiego podse* 
kretarzem stanu w Min. Spjaw Wew* 
netrznych.

Komentarze niemieckie
o zmianie na stanowisku polskiego ministra 

spraw zagranicznych
Berlin, 3. 11. (PAT). „Berliner Tageblatt'

w pierwszem wydaniu czwartkowem zamie
szcza °bssemy komentarz swego przedstawi
ciela w Warszawie, omawiający dymisję mini
stra Zaleskiego. Omawiając d/iałalność byłe
go ministra spraw 'zagr. Polski, korespondent 
P s>e: Kiedy w r. 1926 Zaleski jako pierwszy 
m niśter spraw zagr. rządu Marszałka Pił
sudskiego objął swe stanowisko, Europa znaj 
dawała się jeszcze w okresie, dającym się 
określić terminom Locarna Liga Narodów 
była dominującą instytucją europejską. Poli
tyka zagraniczna poszczcgóln3-cb krajów w 
głównych częściach omawiana była na terenie 
genewskim. Nominacja Zaleskiego oznaczała 
ustępstwo Irisk i na rzecz ducha i metod ge 
•'f-wskieb Zręczność, z jaką potrafił Zaleski 
bronić w Genewie interesów Polski, jego

stoicki spokój oraz sympatja, jaką pozyskał 
dla sieb e w Paryżu stworzyły mu zapewnioną 
pozycję. O przyszłej roli ministra spraw zagr. 
Becka kon ^pondent zadaje sobie pytanie, jaka 
jest lin ja pc lityczna tego ministra, przyczcm 
dochodzi do wniosku, że Beck nie jest czło
wiekiem ii.ji, lecz polityki metod. Nic jest 
on ani programowym wrogiem Niemiec, jak 
to często r.uzymują, ani też programowym 
wrogiem Rosji. Jest on taktykiem, który 
przywykł grać z ryzykiem. Liczyć się nie na
leży z tern, aby w najbliższej przyszłości w 
noiitycp zagranicznej Polski nastąpiły zmiany. 
Zmieni się ona o tyle tylko, że przodujące 
dziś lendtLcje do zerwania z Genewą i po
wrót do łajn ej dyplomacji znajdą w osobie 
Becka właściwego dla tych celów polityka.

obradii sejmowe
Expo$e mi ni sir a skarbu — 3 wnioski o  yoIbbi 

nieufności — Manewr opozoepi
(o) W arszaw a, 3. i i . (tel. wł.) Dzisiaj, 

jak wiadomo, nastąpi otwarcie obrad Sej 
mu Na porządku dziennym znajduje się 
prelim inarz budżetow y. Min skarbu Z a
wadzki wygłosi dłuższe expose budżeto
we.

Jednocześnie, według pogłosek, obie
gających w kuluarach sejmowych, opo
zycja zamierza zgłosić 3 wnioski zawie 
rające V O TU M  N IE U F N O Ś C I DLA CA 
LEGO RZĄDU D LA  M IN. PIER A C - 
K IE G O  I DLA  M ARSZAŁKA SETMU

ŚW IT A L SK IE G O . W nioski te stanowić 
mają m anew r taktyczny, bowiem po 
wniesieniu prelim inarza sesja sejmowa 
ma być odroczona na 1 miesiąc. Opozy
cja, która za wszelką cenę pragnie prze
dłużyć sesję sejmową, zgłasza, aż 3 wnio
ski o wyrażenie votum nieufności w tern 
przekonaniu, że dyskusja nad niemi od
będzie się jeszcze przed odroczeniem se. 
sji. Dzień dzisiejszy zadecyduje, czy ra
chuby te będą słuszne.

Rokowania polsko-gdafiskie
(Szli zo sta n ą  podięfc w G d ań sk u

(o) Warszawa, 3. 11. (tel. wł.) Dzisiaj, 
dnia 3 l stopada w Gdańsku podjęte być mają 
między senatem W. Miasta Gdańska i Komi- 
:.arjatam generalnym R. P. bezpośrednie roko 
wania celem uregulowania spraw spornych 
kantyngemtowych. Rokowania te według wszel

kich przypuszczeń mają zakończyć się zawar
ciem układu w ramach tych granic, które zo
stały ustalone w Genewie w bezpośredniej wy
mianie zdań między przedstawicielami senatu 
W. M. Gdańska i przedstawicielami rządu pol
skiego

Ofwarcic gimnaiium polskiego 
w Bytomiu

n astąp i & l istop ad a
Opole, 3. 11. (PAT). Wbrew słusznym 

iofnagamom się ludności polskiej na. Śląs
ku Opoiskim otworzenia polskiego gimna 
zjum w Bytomiu, nadprezydent rejencji w 
Opolu dr. Lukaschek wręczył wczoraj poi 
sko-katohekiemu towarzystwu szkolnemu 
w Opolu na ręce prezesa Baczewskiego koa 
cesję na otwarcie wyższej prywatnej szko 
ły o gimnazjalnym programie nauki w ję
zyku polskim w Bytomiu^

Uroczyste otwarcie gimnazjum nastąpi
dn. 8 listopada br. Prezes polskiego towa
rzystwa szkolnictwa w Niemczech p. Ba- 
czewski, przyjmując koncesję, zastrzegł wy 
raźnie, że domagać s-ę będzie u prezydenta 
komisji mieszanej Calondera odpowiedniej 
interwencji celem przemianowania tej u- 
czelni na nazwę „Polskie prywatne gimna
zjum w Bytomiu.'*

Nowy prezes Naiw. 
Trybunału Admlnisfr.

Warszawa 3. 11. (PAT). P. Prezy* 
dent Rzplitei mianował wczorai do* 
tychczasowego szefa biura prawnego 
prezesa Radv Ministrów Jana Kantes 
go Piętaka ryerwszvm prezesem N ajs  
wyższego Trybunału Administracyj* 
nego.

Eskadra sowiecka
na p ogran iczu  o o ^ k lc h  w ód  

feruło r9 a 5 nucił
W ub. poniedziałek w odległości około 3 mil 

morskich od cypla helskiego, na samem po
graniczu polskich wód terytorialnych ukazała 
się eskadra obcych okrętów wojennych. Jak 
się okazało były to okręty sowieckie, odby
wające, jak wiadomo, manewry na środko
wym Bałtyku. Eskadra składała się z ośmiu 
jednostek bojowych z okrętem flagowym, krą
żownikiem „Pariżskaja Komuna" na ©żele.

Delegat M andżurii
w  W a r s z a w c e

Warszawa, 3. 11. (PAT). Wczoraj wie
czorem pociągiem pospiesznym z Moskwy 
przyjechał do Warszawy w drodze do Ge
newy delegat państwa mandżurskiego p. 
Ting. P. Ting zabawi w Warszawie 3 dni.

Znowu notfa W. fi. 
GdaAska do Polski

Senat W. M. Gdańska wystosował do Wy* 
sokiego Komisarza Generalnego Rzplitej mb 
nistra Papee list, w którym wskazuje na ist? 
niejące w dalszym ciągu a nawet rzekomo 
ostatnio obostrzone utrudnienia w obrocie to* 
warowym między Wolnem Miastem a Polską. 
Utrudnienia te polegać mają na przeprowa* 
dzaniu rewizji w firmach polskich, utrzymu* 
jących stosunki handlowe z Gdańskiem oraz 
na żądaniu ze strony polskich władz celnych 
zaświadczeń, wydawanych przez polskich in* 
spektorów celnych w Gdańsku. Senat pros’ 
o poinformowanie, czy gotów jest przyczynić 
się do tego, aby zdaniem senatu niezgodny 
z obowiązującemi umowami stan rzeczy zmie* 
nić w k-erunku przywrócenia normalnego obro* 
tu towarowego pomiędzy Gdańskiem a Polską. 
Odpis tego listu senat przesłał do wiadomo* 
ści Wysokiego Komisarza Ligi Narodów.

Delegacja polska  
na ro ko w ania  z Austria

Warszawa, 3. 11. (PAT). Na rokowania 
z Austrją w sprawie zawarcia nowego tra 9  
tatu handlowego, któryby zastąpił traktat 
z r. 1922 udaje się do Wiednia delegacja 
polska w składzie: posła Łukasiewicza (po
seł Rzplitej w Wiedniu, Miecz. Sokołow
skiego, dyr. dep Min. P, H., Włodzimie
rza Adamkiewicza, radcy Min. Spr. Zagr. 
i zastępcy naczelnika wydz. zach. W cha
rakterze ekspertów z ramienia Min. Prz 
i Handlu jadą dr. Stoga i radca Konopski

Nominacja sekretarza 
gen. BB H R .

(o) Waraaawa, 3. 11. (tal. wł.) Sekreta
rzem generalnym BBWR mianowany zostanie 
Krzysztof Siedlecki w miejsce mianowanego 
podsekretarzem stanu w min. Spr. Zagr Mi
kołaja Dolanowskiego.

Szfeher p o k o n a n y
Plisfrzem Polsk* w z a p a in l-  

ciwie zoslol Penei!c(«»ti
Poznań S. 11 (PAT). W Poznania zakoń 

/oi.y zor.ui międzynarodowy turniej aa paś ni 
ków aawodowych o mistrzostwo Polski. Mi
strzostwo na rak bieżący zdobvł niespodziewa
nie Am^rykauin Pendleton, bijać w sp°tkaniu 
decydującem mistrza świata i ^olski Teodora 
Sfcfcakera.

ł
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O cn o  tę  p o d a tk o w ą
w społeczeństwie

Troska o wychowanie dobrego, to zna 
czy sum iennego płatnika podatków i na
leżności państwowych jest jednem 7. n a j
cięższych i najprzykrzejszych zadań na
szych władz skarbowych.

Troski tej nic znają prawie zupełnie 
władze skarbowe państw zachodnich. Cno 
ta  dobrego płatnika należności państw o
wych została tani wyhodowana i utrw alo 
na w ekami praktyki państwowej, środka- 
01' bynajmniej mezawsze przyjem nem i dla 
płatnika.

O kres absolutyzm u państw ow ego we 
wszystkich krajach zachodnich był okre
sem utrw alania cnoty sum iennego p łatn i
ka w szerokich warstwach społeczeństw 
zachodnio - europejskich. Nasza historja 
nie sprzyjała rozwojowi tej cnoty.

Okres absolutyzm u ,czasy Bolesławów 
którzy umieli zaprzęgnąć wszystkie war
stwy ówczesnego społeczeństwa, do służ
by dla państwa, był w Polsce stosunkowo 
krótki. Czasy późniejsze —  sejmowo - e- ■ 
lekcyjne charakteryzow ała coraz intensy
wniejsza walka najpierw  m ożnowładztwa, 
potem —  szlachty z władzą królewską, a 
w szczególności z ciężaram i, nakładanemi 
przez nią w imię interesów  Rzplitej,

W schyłkowym okresie dziejów Pol
ski przedrozbiorowej w szerokich masach 
szlacheckich nastąpiło zupełne zw yrodnie
nie pojęć o stosunku obywatela do Pań
stwa. Od elekcyjnego króla oczekiwano 
„opatryw ania1* potrzeb państw ow ych: bu
dowy tw ierdz, floty, utrzym yw ania sta
łej armji. Szerokie masy szlacheckie re 
zerwowały dla siebie „słodką drzem kę 
na łonie Ojczyzny*4 i wszechstronne ko
rzystanie z jej dóbr i przywilejów.

Dlatego, nawet w okresie odrodzenia,
• gdy śmiertelrie niebezpieczeństwo rozbio
rów zajrzało R zplitej w oczy, wpłacanie 
podatków, uchwalonych przez Sejm Czte
roletni, na sformowanie 100.000-cznej a r
mji szło bardzo opornie. Śmiało rzec m o
żna, że opieszałość płatników  podatko
wych sta ła  się istotną i najw ażniejszą 
przyczyną upadku Polski.

O kres niewoli nie sprzyjał również roz
winięciu cnoty podatkowej w społeczeń 
stwie polskiem. Podatki, pobierane przez 
zaborców, szły na wzmocnienie narzędzi 
ucisku politycznego Polski, uchylanie się 

'o d  nich uchodziło za cnotę obywatelską, 
było przejawem patrjotyzm u.

H istoryczne warunki składały się te
dy u nas odmiennie, aniżeli w Europie za
chodniej Jeśli chodzi o wy"ćh'owańie p ła t
nika podatków państwowych. W  dodatku 
już w Polsce odrodzonej mieliśmy okres 
dla płatników podatkowych dem oralizu
jący: w czasie inflacji wygrywał ten, kto 
płacił później, gdyż płacił pieniądzem co
raz mniej wartościowym . Dopiero więc od 
chwili utrw alenia w aluty polskiej może 
być mowa o wychowaniu sumiennego 
płatnika podatków.

K ryzys gospodarczy, jaki przechodzi 
Polska znowu zachwiał podstawam i tego

wychowania. W ielu płatników znalazło 
się w sytuacji istotnie bardzo ciężkiej. A- 
le wielu też bez koniecznej potrzeby ule
gło ponętnej pokusie hasła: „nie płaci
m y!“

M inisterstw o Skarbu podejmuje obec
nie trudne zadanie segregowania złych i 
dobrych, sum iennych i złośliwych płatn i
ków podatkowych. Rozporządzenie mini
stra Skarbu z dnia 15-go m a r a  r. b. od
roczyło płatność zaległości powstałych u 
rolników przed dniem T-go października 
[93r-go roku w podatkach gruntowym, do 
chodowym, m ajątkowym , czy spadkowym 
do dnia 15-go października 1933-go roku.

Przy dobrowolnych spłatach przedterm i
nowych, władze bonifikują należności aż 
do 50 proc. Jednakże ulgi te nie będą sto
nowane ryczałtowo, lecz jedynie w sto
sunku do tych rolników, którzy zalegają 
z płatnością w skutek faktycznej niem o
żności płacenia. Obecnie zestawiane .->ą 
listy woiewódzkie rolników z segregacją 
płatników, w zależności od wykazanej 
przez nich dobrej woli w wywiązywaniu 
się z ciężarów państwowych.

Złośliwi płatnicy będą mogli się prze
konać metodą poglądową, że sabotowanie 
należności podatkowych nie jest „dobrym 
interesem ". Asper.

Fioła fapońska
Pomimo zaprzeczeń ministerstwa marynat 

ki utrzymuje się wiadomość, że ministerstwo 
stara się o kredyt w wysokości 460 miljonów 
yen na budow-ę jednostek morskich, rozłożoną 
na 4 lata. Przewidziana jest budowa dwóch 
krążowników o pojemności 8500 ton, okrętu* 
bazy dla samolotów o pojemności 8000 ton, 
siedmiu pancerników, sześciu łodzi podwod* 
nych, jednego okrętu dla zakładania min o 
pojemności 5000 ton, kilku wyławiaczy min, 
torpedowców* oraz. utworzenie pięciu uzupel* 
niających eskadr lotniczych.

Hslażha nisarza  
ż y d o w s k i e g o
o  £w . F r a n c  s z ls u

K. A. P. donosi: Ojciec św. przyjął na au- 
djencji znaego pisarza żydowskiego Salęatore 
AttaPa, który ofiarował Papieżowi egzemplarz 
swego ostatniego dzieła o św. Franciszku. Pra
ca ta zyskała uznanie wśród sfer katolickich.

dramatyczna kłótnio z. rodzinie Rzeszo
Prusy i Bawaria wypowiedziały „wofnę" Papenowi

W dniu 20 lipca br. Berlin stał się wł- j du Papena uważa za bezprzykładne w hi-
storji.

Rozdźwięk między rządem Rzeszy, a 
rządem pruskim znalazł się.,, przed Try
bunałem Stanu w Lipsku. Dwulicowy i 
kompromisowy wyrok tegoż trybunału o- 
głoszony przed kilku dn:ami wywołał ol- 
rzymie wrażenie w kołach politycznych, 
które przewidują, że orzeczenie lipskie mo 
że pociągnąć za sobą zarówno z punktu w> 
dzenia prawnego jak i politycznego sze
reg powikłań i trudności.

Nie ulega wątpliwości, że stanowisko 
Papena zostało silnie zachwiane, co w 
związku z wyborami, które odbędą s^ę w 
najbliższą niedzielę, może mieć poważne 
następstwa.

Trybunał lipski anulował zupełnie ar-

downią zamachu stanu kanclerza von Pa
pena. Rozporządzeniem nadzwyczajnem 
prezydenta Rzeszy Hindenburga kanclerz
von Papen został mianowany komisarzem 
rządowym Prus i w tym charakterze za
wiesił członków rządu pruskiego w ich u- 
rzędowaniu.

Rząd Rzeszy oparł swe postanowienie 
na 48 par. konstytucji weimarskiej, oskar
żając przytem rząd pruski Brauna — Se- 
veringa o spiskowanie z komunistami.

Postanowień tych rząd pruski nie uznał. 
W dramatycznej rozmowie, która odbyła 
s'ę w pruskiem prezydjum ministrów, mi
nister Sewering oświadczył, że uważa za 
swój obowiązek pozostać nadal na stano
wisku ministra. Minister Hirsiefer powie
dział wręcz, że obecne postępowanie rzą- I gumentację rządu Rzeszy, oskarżającą rząd

Pli^dignarodowa organizacja
pomocy

na w yp ad d s ta5ę$9t życion ycli
W dniu 27-ym grudnia rb. wchodzi w życic 

konwencja w sprawie utworzenia międzynaro
dowego związku pomocy na wypadek klęsk ży
wiołowych.

Celem związku jest na wypadek klęsk żywio 
łowych, których wyjątkowe rozmiary przekra 
czają możność ratowniczą i zasobność dotknię
tego narodu, zapewnić dotkniętej ludności pier
wszą pomoc i zbierać na len cel ofiary, fun 
dusze i wszelką inną pomoc; w razie publicz
nych klęsk koordynować — jeśli to możliwe — 
wysiłki organizacyj pierwszej pomocy, pozatem 
zachęcać do badania i przedsiębrania środków 
przeciwko klęskom i zabiegać o czynny udział 
wszystkich narodów w pomocy międzynarodo
wej.

Członkami związku mogą być wszystkie pań 
stwa zarówno należące, jak i nienależące do Li 
gi. Związek będzie dbał o współpracę z Czer
wonym Krzyżem oraz in. organizacjami, któ

re ewentualnie mogłyby współpracować z Czer 
wonym Krzyżem.

Dobrowolne subwencje rządów: fundusze 
zbierane wśród publiczności: wszelkie ofiary 
będą stanowiły fundusz związku. Każde z 
państw przystępujących do związku zobowiązuje 
się przyczynić się do ukonstytuowania począt
kowego kapitału związku, a to w pewnym sto
sunku do udziału każdego państwa w budże
cie Ligi.

Międzynarodowy związek pomocy dopiero po 
ratyfikacji przez odpowiednią ilość państw kon 
wencji, zostanie utworzony. Do dnia dzisiejsze
go członkami związku są: Albanja, Belgja, Buł- 
garja, Czechosłowacja, Egipt, Ekwador, Fran
cja, Gdańsk, Grecja, Indje, Jugosławja, Luk
semburg, Monako, Niemcy, Nowa Zelandja, Per 
sja, Polska. Północna Irlandja, Rumunja, St. 
Marinę, Sudan, Szwajcarja, Turcja, Wenezuela, 
Węgry, Wielka Brytanja i Włochy.

pruski o spiski z komunistami i orzekł, że 
gabinet Brauna — Seweringa żadnej podo
bnej działalności nie prowadził.

Rząd Rzeszy natomiast przekroczył 
właśnie swe prawa, wyrzucając ministrów 
pruskich za drzwi. Niemniej interwencja 
rządu Rzeszy jest o tyle legalna, o  ile się 
opiera na 2-gim paragrafie konstytucjTi 
który pozwala prezydentowi Rzeszy in
terweniować w krajach związkowych, o :le 
grozi im zakłócenie porządku prawnego. 
Interwencja taka może mieć jednak tylko 
prowizoryczny charakter.

Po tym dwustronnym wyroku Rząd Rze 
szy wydał pospiesznie komunikat, wyłusz- 
czający swe stanowisko wobec wyroku i 
zapowiadający utrzymanie w mocy dotych 
czasowych zarządzeń. Rząd pruski nato
miast wznowił urzędowanie, a kraje związ 
kowe stanęły za nim murem, broniąc w ten 
sposób własnego prestiżu. Prym trzyma 
Bawarja, której premjer Held oświadczył 
publicznie, że rząd Papena jest grabarzem 
samodzielności krajów związkowych.

Obecnie w przededniu wyborów kraje 
związkowe przygotowują się do wspólnej 
akcji, co niewątpliwie wywoła wprost za
mieszanie, z którego oczywiście zbierze w 
dniu 6 listopada bogate owoce ktoś inny: 
może Hitler, może komuniści, a może Czar 
ny Front, który i swastykę i czerwony 
sierp jednoczy w swem łonie.

W każdym razie opinja międzynarodo
wa) w szczególności zaś polska śledzi z za 
interesowaniem wypadki dni najbliższych) 
świadoma ich doniosłości dla nadchodzą
cych wyborów, a co za tern idzie, i dla dal
szej polityki niemieckiej.

Wychowanie obywatelskie w szkołach
2 przemówienia min. Fęilffiefewicsa na ifcźsiiie „Zrębu"

W Warszawie zakończył się trzydniowy 
walny zjazd „Zrębu",, któremu przewodniczył 
minister oświaty p. Janusz Jędrzej ewioz.

Na zakończenie obrad min. Jędrzejewicz 
wygłosił dłuższe przemówienie, w którem omó
wił szereg doniosłych zagadnień szkoły pol
skiej.

Stwierdziwszy, że grupa „Zrębu" jest glo
nem wychowawców, stanowiących jego najbliż 
szych współpracowników w trudnem dziele pod 
niesien a poziomu szkolnictwa polskiego, p, 
minister oświadczył, iż ,,wytyczne, ustalane w 
ciągu tych obrad obowiązywać będą polską 
myśl w ciągu długich lat dziesiątków".

Jakież to wytyczne* Stanowi je przedo- 
wszystkiem zam ar podniesienia szkoły poi. 
sldej przez zorganizowanie współpracy wy- 
chowtawoów z uczniami w związkach ideowych 
Straży Przedniej.

Na ozem nolewaia te r.wiazk; ? Są to sto

warzyszenia elity uczniowskiej, mające za za
danie krzewień.’c na tereane sdkoły ideałów 
kultury i wychowania państwowego, wytwarza
nie atmosfery pracy i pracowitości.

Harcerstwo nie wystarcza młodzieży — 
zwłaszcza starszych klas. Szkoły Rzeczypospo
litej — nietylko żydowskie, ukraińskie i inne 
mniejszościowe — ale i polskie są podminowa. 
ne niebezpieesnemi kcuispiracyjnemi stowarzy
szeniami. Młode umysły potrzebują wyżycia 
się ideowego. Straż Przednia, prowadzona pod 
kontrolą i kierunkiem wychowawców z grupy 
„Zrębu", da ujście tej potrzebie.

P. minister ostrzegł zjazd przed zbytnim 
optymizmem co do łatwości wykonania tego 
programu wychowawczego wiele ono będzie 
wymagało od ciał pedagogicznych uporu i czuj
ności".

Z kolei p. minister poddał ostrej krytyce 
nasze szkolnictwo. Poruszywszy stronę pro

gramową, metodyczną i wychowawczą, p. mi
nister zwrócił szczególnie uwagę rt, braki szko 
ły w dziedzinie wychowania obywatelskiego, 
we wzroście odległości między pokoleniem, któ. 
rc Polskę wywalczyło, a dzisiejszą młodzieżą.

Mowę p, ministra Jędrzejewicza zjazd 
przyjął długo niemilknącemi oklaskami.

Rozprawy plenum zjazdu toczyły się wy
łącznie nad organizacją Straży Przedniej i sto 
sunkiem jej do ciał pedagogicznych.

Plon poniedziałkowych całodziennych pra< 
komisyjnych, przedstawiony w formie sprawo
zdań i wniosków na plenum, przekazano ,,Ko 
misji Dziewięciu", która ma ten materjał o 
pracować jako dyrektywy dla „Zrębu".

Zjazd, przed rozwiązaniem się uchwalił 
wysłać telegramy hołdownicze do p. Prezy. 
denta Rzeczypospolitej, do p. Marszalka Pił 
sudskiego, do p. premjera Prystora i p. Mar- 
szałkowe; Piłsudskiej.

W ©bronie Polski 
i Pomorza

L isi o i w a r i y  z n a n e g o  p i« a r z a  
«tng2CSsStt£CgO

Organ lorda Beaverbrowck‘a „Daily Eks- 
press", który prowadzi propagandę aa wypo
wiedzeniem przez Wielką Brytanję traktatu 
locameńskiego i przy tej sposobności kwestio
nuje słuszność granic polsko - niemieckich, za
mieszcza list otwarty znanego pisarza angiel
skiego Mortoua w obronie Polski. Horton, 
który napisał świetną książkę o Sobieskim i 
który uchodzi za autorytet w zakresie historj 
Polski, pisze, co następuje:

„Ważnem jest, aby społeczeństwo angiel 
akie znało fakty, dotyczące Pomorza, tj. tery
torium, które prusacy dla celów propagandy 
nazwali „polskim korytarzem". Torytorjum to 
stanowi prastare polskie województwo pomor
skie, zawsze aamii&szkałe przez, Polaków, ane
ktowane przez prusaków w toku pierwszego 
rozbioru, a przywrócone Polsce w r. 1918. Pru
sy riie posiadają żadnych moralnych praw do 
tego terytorjum i dlatego słyszymy tak wiele 
o „rewizji wschodnich granic", natomiast ani 
słowa o reaneksji Pomorza, co istotnie rewi
zja, mówiąc wyraźnie oznacza.

Gdańsk, miasto o charakterze niemieckim, 
został anektowany przez Prusy w r. 1793 po 
zbrojnym oporze mieszkańców, którzy byli 
świadomi tego, co przyznają nawet niemieccy 
ekonomiści, że g°spodarcce życie rniasia zwi, 
zane jest z goopodarczem życiem Polski. Dr 
siaj biurokracja pruska w Gdańsku urzygoto- 
wuie drogę powrotu do Prus".
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Roma Cezarów marzy o podboju
świata

II Duce w roli proroka
Italja obchodzi z niezwykłą wspaniałością 

i  pompą dziesięciolecie marsza na Rzym, któ
ry  rozpoczął erę faszystowską.

Jak wiadomo w dniu 29 października 1922 
wojsko włoskie na rozkaz Jego Królewskiej 
Mości otwarło armji faszystowskiej drogę do 
Rzymu, rząd podał się do dymisji, a Mussolini 
został premjerem.

Wielki dyktator skupił dokoła siebie swych 
(towarzyszy broni z różnych stronnictw ’ ró
żnych światopoglądów i utworzył z nich partję 
faszystowską, która była wszechwładna w 
Italji, obecnie zaś, postanowieniami nowego 
statutu została przekształcona w rodzaj milicji 
nie rządzącej już, lecz ślepo spełniającej roz
kazy rządu. Wyraz „fasci44 oznacza związek. 
Na organizacjach związków bowiem oparł 
Mussolini potęgę nowej Italji.

Przy okazji tegorocznych uroczystości po
tężny II Duce wypowiedział szereg znamien
nych przemówień, do których może zbyt wiele 
wagi przykłada wsłuchana w nie opinja mię
dzynarodowa. Sądzimy, że trzeba je brać z 
punktu widzenia raczej retorycznego.

Po słynnej mowie tuiyńskiej wypowiedział 
Mussolini dragą niemniej znamienną w Me- 
djolanie. Nawiązując do swych wspomnień z 
Medjolanu z przed wojny, Mussolini oświad
czył: „Czasy te były piękne, lecz czasy obecne 
eą również piękne, gdyż po 10 latach widzi
my cały naród zgromadzony przy reżimie fa
szystowskim. Lata nadchodzące będą jeszcze 
piękniejsze! Idziemy ku nim w duchu decyzji 
zimnej i wytrwałej, lecz pełni nadziei! Zro
zumieliśmy, że los nasz jutro jak i dzisiaj, 
jest i będzie w naszych rękach jako dzieło 
naszej nieugiętej woli. świat nie odzyska 
zdrowia przez nieustanne konferencje. Mniej 
konferemcyj, a więcej docyzyj! Mniej po
rządków dziennych, a więaej czynu! Dziś w 
pełni spokoju sumienia mówię ci, o tłunre 
przepotężny! Wiek XX — będzie wiokiem 
faszyzmu. To będzie Aviek potęgi rzymskiej, 
kiedy Italja po raz trzrei obejmie kierownic
two cywilizacji europejskiej, bo poza naszemi 
zasadami niema zbawianie, dla ludzi, a tean 
mniej dla narodów(!!) Za 10 lat Europa bę-

HERBATYf
 Przed 
kupnem

proszę się przekonać o niezrównanej ja* 
kości i niskich cenach moich gatunków,
B. Hozakowski, Toruń. Mostowa 28 
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„Ancksfa Pru§“
Z ap o w ied ź ostrego k o n tlik tu

Ogłoszona została w Prusach nominacja 
sekretarza stanu Popitaa na stanowisko kie
rownika praskiego Ministerstwa Finansów, mi 
niatra Wyżywienia Rzeszy Brauna na sta
nowisko kierownika pruskiego Ministerstwa 
Rolnictwa oraz prof. Kaehlera na stanowisko 
ministra Kultury. Żadnych dalszych zmian na 
stanowiskach komisarycznych ministrów pra
skich nie dokonano. Równocześnie prezydent 
Rzeszy Hindenburg mianował ministrami Rze 
szy baz teki w.icekomisarza rządowego w Pra
sach i kierownika Ministerstwa Spraw We
wnętrznych Brachta, oraz kierownika praskie
go Ministerstwa Finansów Popitaa. Ministra 
wie ci weszli do gabinetu Rzeszy na czas 
pełnienia swych urzędów w Prusach, Zaprzy
siężenie nowych ministrów nastąpiło w godzi
nach popołudniowych.

Organ partji ludowej „Bayerischer Kurrietr'1 
nazywa ostatnie zarządzenia „zwykła anek 
sją Prus" przoz Rzosaę, upatrując w nich zv. 
raowie zaostrzonego konfliktu, którego przy 
sałych rozmiarów obecnie nie można przewi. 
claieć.

Rząd wirtemberski ma również zająć ofi
cjalne stanowisko wobec tych zarządzeń.
Nowy ly  o pospiesznego 

parow ozu
Minister komunikacji, inż. Butkiewicz w 

towarzystwie wicemin., Czapskiego oraz dyrek 
torów kolei, przybył na Dworzec Główny w 
Warszawie celem obejrzenia nowego typu pa* 
rowozu pospiesznego , ,P. U. 29‘ ‘, który oprą* 
cowany został specjalnie dla pociągów o du* 
żym składzie z obciążeniem do 600 ton.

Dotychczasowe próby wykazały, że paro* 
wóz ten przy obciążeniu 600 tonnowem osią* 
ga szybkość 100 km na godzinę, na wzniesie* 

iach zaś szybkość 45 kin. Obecnie gotowe 
już sa trzy parowozy typu . .P. U. 29‘ ‘

dzie faszystowska lub sfaseyumowana! Nie- 
tylko nie chcę odpoczynku lecz przeciwnie 
pragnę n°wych doświadczeń i nowych umę- 
cHeń."

Nawiązując do amnestji, która ma być 
ukoronowaniem tegorocznych uroczystości fa
szystowskich, Mussolini oświadczył, że będzie 
ona „dowodem siły reżimu i aktem sztachet 
noścri wobec tych, którzy byli oszukani, stali 
arię ofiarami namawiań iimych, nie są ludźmi 
naszych czasów, i którzy postanowili sobie

wstrzymać zbytecznemi słowami pochód nie
powstrzymany narodu/4

Z powyższej mowy wodza Italji możnaby 
wnosić, że starożytna Roma Cezarów pragnie 
ponownie podbić świat od Kartaginy, po kra
je hiperborejskie. Czasy się j-dnak zmieniły. 
W Afryce, może nie będzie tak trudno skolo
nizować Trypolis, w Europie jednak narody 
„barbarzyńców44 mniej są skłonne niż ongiś do 
uznania berła Cezarów, Hitlerowcy zaś marzą 
również o podboju globu ziemskiego...

Za Oceanem ku czci Pułaskiego
W spaniała uroczysloSC w Detroit

Z okazji przypadającej w październiku 
153 rocznicy śmierci bohatera dwu konty
nentów — generała Kazimierza Pułaskie
go — we wszystkich skupieniach Polaków 
w Stanach Zjednoczonych odbyły się wspa 
małe uroczystości, w których, obok roda
ków naszych, brali żywy udział Amery
kanie.

Specjalnie okazale wypadła uroczystość 
w Detroit. Ulicami miasta, w obecności 
stutysięcznego tłumu publiczności przecią
gnął olbrzymi pochód. Pochód otwierało 
trzech jeźdców, wyobrażających postaci 
Jerzego Waszyngtona, Kazimierza Pułaskie 
go i pułkownika J. Fr. Hamtramck, za ni
mi postępowali dobosze w strojach z 1776 
roku, a następnie delegacje różnorodnych

towarzystw, wśród których znajdowali się 
weterani armji polskiej, sokolice i sokoli 
polscy, dziewczęta polskie w strojach k ra
kowskich, polskie drużyny harcerskie Zw. 
Narodowego Polskiego i szereg grup z in
nych polskich organizacyj. Pochód zamy
kały oddziały wojska z  orkiestrami.

Następnie w miejscowym stadjonie od
była się wielka akademja z  przemówienia
mi gubernatora stanu Michigan, majora 
m asta Hamtramck, oraz przywódców or
ganizacyj polskich. Ratusz i inne budynki 
miejskie były wspaniale udekorowane i ilu 
minowane.

Podobne uroczystości odbyły się w in
nych wielkich miastach amerykańskich, w 
których zamieszkują Polacy.

Społeczeństwo w kraju
spieszy z pom ocą P olakom  w Czechosłowacji
Przesilenie gospodarcze panujące obecnie 

wszędzie, ciężko dotknęło i naszych rodaków 
w Czechosłowacji, a głównie góniików pol
skich w zagłębiu ostrawsko - karwińskiem. 
Tysiące z pośród nich straciło pracę i żyje w 
nędzy w niepewności jutra dla siebie i swych 
rodzin. Szkolnictwo polskie w Czechosłowa
cji utrzymywane ofiarnością polskiej ludności 
również znalazło się w nader ciężkiem poło
żeniu.

Celem przyjścia z pomocą rodakom na
szym w Czechosłowacji zawiązał się w Kra
kowie Komitet Pomocy Polakom w C. S. R., 
który za cel postawił sobie niesienie pomocy 
kulturalnej i materjalnej, W skład Komitetu

wchodzą wszyscy najwybitniejsi działacze spo
łeczni miasta Krakowa. Podstawę pracy Ko
mitetu stanowić będą sekcje, których utworzo
no 8 a to: bibljoteczna, prasowa, wycieczko
wa, sportowa, sekcja młodzieży, sekcja pomo
cy szkolnej, odczytowa oraz radjowa. Zorga
nizowany w ten sposób Komitet przystąpił od- 
razu do pracy i pierwszym owocem jego dzia
łalności jest zebranie 5.400 książek dla ludno
ści w C. S. R. Ponadto zorganizowano już 
cykl powszechnych wykładów uniwersyteckich 
dla tamtejszych Polaków. — Komitet współ
pracuje ściśle z Radą Organizacyjną Polaków 
z Zagranicy.

Nafwłększu okręt Świata

W St. Nazaire spuszczono na wodę nowozhudo 
wany olbrzym morski „Normandie", mający kur 
sować między Le Havre a New Yorkiem. Pojem 
ność okrętu wynosi 73.000 ton, długość zaś 313 
mtr. (słynna wieża Eiffel w Paryżu mierzy 300 
mtr. wysokości) szybkość 28 węzłów na godzinę 
pomieszczenia obliczone na 2170 pasażerów. — 
Jak wynika z podanych cyfr, nowy okręt pod 
względem wielkości i szybkości niema sobie rów 
nego na świecie. Ilustracja nasza przedstawia 
potężny dziób „Normandji'* spoczywający jesz

cze na lądzie.

W aluta polska  
na obszarze Gdańska

Ogłoszone zostało rozporządzenie ministra 
komunikacji, wprowadzające z dniem 1 gru* 
dnia rb. wyłączność waluty polskiej w opla* 
tach kolejowych na obszarze w. m. Gdańska. 
Kasy kolei, administrowanych przez Polskę na 
obszarze Gdańska pobierać będą wyłącznie w 
walucie polskiej należności przewozowe i in* 
ne koszty, związane z przewozem osób, baga* 
ży, przesyłek ekspresowych i przesyłek towa* 
rowycb. Również wszelkie inne należności, 
pozostające w związku ze świadczeniami tych 
kolei będą przyjmowane tylko w walucie 
polskiej.

Ostatni etap walki w Stanach Zjedn
Booseweli czy Hoowcr?

W Nowym Jorku odbyło się wielkie ze
branie, na którem prezydent Hooyer wy
głosił znamienne przemówienie wobec tłu
mu, rozentuzjazmowanej publiczności, bezą 
cego niemniej niż 25.000 osób. Wielka Lcz- 
ba zebranych posiadała afisze wyborcze i 
sztandary.

W mowie swej Hoover zalecał utrzy
manie systemu ochrony, wprowadzonego 
przez rząd republikański, dodając, że pro
pozycje demokratów oznaczają porzucenie 
istniejących od lat 150 zasad, które uczy
niły ze Stanów Zjednoczonych największy 
kraj na świecie. Czyniąc aluzję do kandy-

] data demokratycznego Roosevelta, Hooyer 
j  oświadczył, iż program jego zwiastuje o- 

gólną stagnację i rozpaczliwe położenie 
wszystkich obywateli. Po przemówieniu 
rozległy się okrzyk!.* chcemy Hooyera.

Kampanja wyborcza w Stanach Zjed
noczonych dobiega końca. Kandydaci Hoo
yer i Roosevelt wytężają przed metą 
wszystkie siły, aby uzyskać jak najlepszy 
rezultat. Specjalne pociągi stoją do ich dy
spozycji. A oni jeżdżą po olbrzymich sta
nach, zatrzymują się na większych stacjach 
i z platform swpich wozów salonowych wy 
głaszają przemówienia do wyborców.

Pożar cysterny benzyny

Straszne były skutki zderzenia się w Longjumeau (Francja) samochodowej cysterny benzynowej 
z tramwajem. Wskutek zapalenia się benzyny powstał pożar, który strawił samochód, tramwaj 
oraz trzy sąsiadujące domy, przyczem szereg osób poniosło śmierć — •'łomieniach Oto wszy 

stko co pozostało z cvsterny samochodowei.

Hooyerowi towarzyszy żona, która sta
le jest u jego boku, aby nastroić życzliwie 
wyborców, a zwłaszcza ich małżonki. P re
zydent Hooyer walczy jak może, nietyle o 
zwyc ęstwo, które staje się coraz mniej pra 
wdopodobne, ile o możliwie honorowy wy
nik.

Jego kontr-kandydat, mile uśmiechnię- 
j ty Frank Rooseyelt, nie ma władzy w no

gach. Mimo to jest niemniej ruchliwym i 
I z pewnością wymowniejszym od swego 

przeciwnika. Ma więcej zmysłu taktyczne
go i um.e dostosować s ę do swego audy- 
torjum Jedno z humorystycznych pism ame 
rykańskich dało sześć rozmieszczonych 
wachlarzowato karykatur Rooseyelta. Na 
wszystkich się uśmiecha, ale na pierwszej 
ma cyl nder, na drugiej czapkę robotniczą, 
na trzeciej kapelusz z szerokiemi krezami 
farmera, na czwartej podziurawiony kape
lusz weterana wojskowego, na piątej pierś
cienie na szyi, jak murzyński kuglarz na 
jarmarku, na szóstej indyjskie pióra na 
głowie. Głównie Roosevelt umie każdemu 
przemówić do przekonania.

Aczkolwiek wybory w Stanach Zjedno
czonych mniej bezpośrednio interesują opi- 
nję po’ską, niż zbliżaj, się batalja w sąsie
dnich Niemczech, to jednak nie ulega wąt
pliwości, że echo ich tak dla całej Europy 
jak i dla Polski będzie donieś’-;; dość wspo 
mn eć „przyjaciela" naszego Boraha, prasę 
Hcarsta itd. Pamiętamy przytem. że w Sta 
nach Zjednoczonych żyje 4 mdjony na
szych Polaków, na których położenie w o- 
gromnym stopniu wpływa taki czy imny 
kurs polityczny uzależniony jak wiadomo 
w znacznym stopniu od osoby i przekonań 
partyjnych gospodarza Białego Domu.
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Nowe wychowanie t |eHo cele
Planu na pnysiloiC nasze! młodzieiu

iBaaawwsBgK-SRgpMW

Dopuśćcie dziatkom, mówi Jezus 
Chrytus, przychodzić do mnie i nie zabra
niajcie im. Do takich bowiem należy Kró
lestwo Boże". Zgodnie z term słowami J e 
zusa Chrystusa i na podstawie odczucia 
treści własnej duszy zbudował swój sy
stem wychowawczy znakomity nasz filo
zof i pedagog Trentowski. Dobra i 
piękna widocznie jest istota duszy, 
istota iaźni dzecka, jeżeli do takich 
należy Królestwo Boże. „Jaźń każda, mó
wi Trentowski, jest święta, ponieważ iest 
jednostkowem bóstwem... Rozwiń ■» wy
chowanku twoim na dnie jaźni jego dyszą
cą nieskończoną wszystkość, zrób go wier
nym wyrazem człowieczeństwa, wszech
świata i Boga". Dziecko więc jest istotą 
dobrą. Są oczywista wyjątki, jak wszędzie, 
ale są to tylko wyjątki. Jeżeli nie' dostrze
gamy tego dobra i piękna w czynach i sło
wach dzieci naszych, to jest to wina nasza 
a nie dzieci naszych. Jak  ślepy nie do
strzega barw, tak człowiek dorosły, który 
jest pełen obłudy, egoizmu, zazdrości, n ie
nawiści, żądzy pieniędzy, nie dostrzeże 
tych wrodzonych cech dobrych w dziecku. 
Słusznie bowiem mówi filozof starożytny, 
że oczy i uszy są złymi świadkami prawdy 
dla tych, którzy mają duszę barbarzyńców, 
a więc są pełni nieprawości wszelkich.

Dzieciństwo i młodość żywo °dczu- 
wa prawdę i tęskni do niej. Wykazała 
to ostatnio ankieta, przeprowadzona bez
imiennie w jednem z gimnazjów żeńskich 
w Warszawie p. t. „Moje plany i marzen:a 
na przyszłość". Sprawozdanie z tej an
kiety podaje miesięcznik pedagogiczny „O- 
gniwto" nr. 7 r. 1932. Posłuchajmy, co na 
ten temat powyższy napisały dziewczynki 
klas I—III.

Wucieczha Inżynierów 
i przemysłowców
z  ó o  S o w ie t ó w

Wycieczka do Rosji Sowieckiej, urzą
dzana przez Stowarzyszenie Inżynierów w 
Warszawie, wyrusza z  Warszawy dnia 15 
grudnia ib. Potrwa ona trzy tygodnie. Po
wrót nastąpi 5 stycznia 1933 r.

Wycieczka zwiedzi Leningrad (4 dni), 
Moskwę (5 dni), Niżnyj-Nowogród (1 
dzień), Charków (3 dn.), Dniepropetrowsk 
(2 dni), Dnieprostroj (1 dzień), w drodze 4 
dni, razem 21 dni od W&rszawy do W ar
szawy.

Program zwiedzania został opracowany 
zgodnie z charakterem handlowo - prze
mysłowym wycieczki. Uczestnicy zwiedzą 
wielkie zakłady przemysłowe, elektro
wnie, fabryki maszyn, samochodów, odle
wnie stali, wielkie fabryki chemiczne, fa
bryki traktorów, wielkie mechaniczne fa
bryki obuwia, instytucje kulturalno-oświa
towe, szpitale i ich urządzenia. Wielki na
cisk kładą organizatorzy na poznanie no
wego budownictwa rosyjskiego.

Specjalnie wielkie zaciekawienie wy
wołuje nowootwarta elektrownia wodna 
„Dnieprostroj". Uczestnicy będą mieli 
możność na miejscu poznać urządzenia te
chniczne i wartość ekonomiczną „Dniepro- 
stroju‘‘, Stowarzyszenie Inżynierów kła
dzie wielki nacisk na umożliwienie uczest
nikom wycieczki poznania specjalnie tych 
gałęzi przemysłu, które ich zaciekawią dla 
nawiązania kontaktu handlowego. Ostat
ni termin bliższych informacyj udziela Sto 
warzyszenie Inżynierów w Warszawie. 
Bielańska 18, tel. 11-85-71 oraz P. B. P 
„Orbis", ajencja w Warszawie, ul. M ar
szałkowska 153, lei. 264-11 od 9 rano do 8 
wieczór.

S t t„Piały t&nsocifisifi 
w  B e l g f i

Górnik polski, Nowak, który ostatnio wy
ro/.; ił się w całym szeregu zawodów lekko* 
atletycznych, osiągając niezłe wyniki, tak, że 
pisma belgijskie nazwały go ,małym Kuso* 
cińskim“ , został zgłoszony do biegu naprze* 
łaj organizowanego dorocznie przez wielkie 
pismo codziennie , ,Le Soir“ .

W biegu tym startować będzie około 1000 
zawodników^, reprezentujących szereg krajów 
europejskich. Bieg odbędzie się na trasie 7 
km.

„Chciałabym być bardzo bogata, żeby 
postawić domy dla biednych ludzi i przytuł
ki dla nich" pisze jedna dziewczynka.

„Pragnę pojechać na Pomorze, gdzie 
Niemcy chcą zniemczyć dzieci polskie, za
łożyłabym tam szkołę i tam uczyłabym 
dzieci, tłumaczyłabym o Polsce, że Polska, 
to ich jest kraj. że powinny kochać Polskę ( 
Starałabym się im tak tłumaczyć, aby mu
siały to zrozumieć", pisze druga.

„Największem moiem pragnieniem iest, 
pisze trzecia dziewczynka aby Polska sta
ła się krajem potężnym, w którym nie było
by ludzi złych, a wszyscy byli szczęśliwi 
Ale chciałabym też, aby na całym sweecie 
nie było ludzi złych i żeby wszyscy zgo
dnie szli w jasną przyszłość".

„Marzę, pisze inna dziewczynka, aby

nasz ukochany Wódz żył długo 1 rządził 
Polską".

„Chcę obserwować księżyc, słońce i ró
żne gwiazdy oraz planety", pisze zńów in
na dziewczynka.
Oto wiązanka marzeń i pragnień ma

łych dziewczynek. Czyż takich nie jest 
Królestwo Boże? I na czem powinno po
legać wychowanie tych dzieci? A polegać 
powinno na tem, aby ten pierwiastek do
bry, który Bóg tchnął w człowieka, roz
winąć i wzmocnić. Chodzi o to, aby czło
wiek, idąc przez życie n'e zmarnował, nie 
zatracił tych wrodzonych cech dobrych, a- 
by był w zgodzie z samym sobą, z istotą, z 
treścią swej duszy, aby był sobą zawsze 
i wszędzie w czynach i słowach. Na tem 
polega cel nowego wychowania, nowej 
szkoły.

„Slrzclcc* w Gr«!€BzlĄc8zia
nm y % .i, % i

W Grudziądzu jak już donosiliśmy odbyło się uroczyste poświęcenie j otwarcie „Domu Pracy 
dla Państwa“ im. Marszałka Piłsudskiego oraz poświęcenie sztandaru Związku Strzeleckiego, 
ufundowanego przez miejscowe społeczeństwo Na ilustracji naszej: Moment wręczania sztan
daru przez dowódcę O. K. VIII gen. Pasławskie go komendantowi Związku Strzeleckiego w Gru

dziądzu por. Rokickiemu,

Rolniczy" na Pomorzu
Odezwa Pomorskiego Tow arzystw a Rolniczego

Na tych zjazdach winni rolnicy, biorąc 
pod uwagę doniosłą rolę, jaką rolnictwo od 
grywa w życiu gospodarczem i społecz- 
nem Państwa, doprowadzić do jednolitego 
stanowiska w swych słusznych żądaniach, 
domagając się równowagi w życiu gospo
darczem Państwa,

Zjazdy te również winny wzmocnić rol
nictwo organizacyjnie i stworzyć w nich 
siłę jednolitą.

Przestrzegamy, że na tych zebrań ach 
nic może być demagogii, nie może być wy
stąpień wiecowych. Masowe wystąpień.e 
rolnictwa winien cechować poważny na
strój i zrozumienie obecnej groźnej sytu
acji.

Pomorskie Towarzystwo Rolnicze w 
związku z  nadchodzącym „Tygodniem Rol
niczym" wydało odezwę, w której m. m. 
czytamy:

Rolnicy! W dniach 6— 13 listopada rb. 
Organizacje Rolnicze postanowiły urzą
dzić na terenie całej Polski „Tydzień Rol
niczy", mający na celu uświadomić wszy
stkie .warstwy społeczne o nędzy wsi pol
skiej.

W „Tygodniu Rolniczym" winni wziąć 
masowy udział wszyscy członkowie Kółek 
Rolniczych i Spółdzielni Rolniczych, oraz 
pokrewnych związków rolniczych. Niech 
nikt z rolników nie ociąga się z wzięciem 
udziału w tych zebraniach.

O p o lm a & liW ti
c m i4 y £ k fr p e

(e n y : z tć .iC 2 M

Ira n sp u rig  emif*rais*ów 
t i o  S l a a s ó w  Z f e d n .

Na miesiąc grudzień nie są przewidziane 
żadne transporty emigrantów do Stanów Zje* 
dnoczonych A. P. W związku z tem wszyscy 
emigranci, którym termin ważności wiz uply* 
wa przed dniem 6 stycznia 1933 (data pierw* 
szego transportu przewidzianego na styczeń), 
wyjechać muszą transportem, odpływającym z 
Gdyni w dniu 23 listopada na okręcie , ,Puła* 
ski“ . -

Wsizelkie formalności, związane z wyjaz* 
dem załatwiają placówki Syndykatu Emigra* 
cyjnego na terenie całej Polski.

Wojsławy polskie 
z a g r a n i c a

Z inicjatywy Szkockiego Towarzystwa Ar* 
tyyycznego odbędzie w Edynburgu poi ka 
wystawa plastyczna, zorganizowana przez In* 
stytut Propagandy Sztuki wespół z Towarzy* 
stwem Szerzetiia Sztuki Polskiej wśród ob» 
cych. Otwarcie wystawy odbędzie się w dniu 
26 bm. W dniu otwarcia wystawy jeden z 
najwybitniejszych literatów szkockich, p. Mac 
fcenzie, wygłosi przez radjo odczyt o sztuce 
polskiej.

Również obędzie się w Kopenhadze wy»
Również odbędzie się w Kopenhadze wy* 

dekoracyjną, rzeźbę w drzewie, oraz grafikę.

Biała rasa w ym iera
Znany pisarz Georges Viance w artykule na 

łamach paryskiej „La Croix" podaje szereg 
cyfr, które wykazują w jak zastraszający spo
sób przyśpiesza się wymieranie ludzkości. Ilość 
urodzin rocznych (przypadających na 1000 
meiszkańców) zmniejszyła się od roku 1900 do 
1929 w Niemczech o 51 proc., w Anglji o 56 
proc., w Rosji ° 43 proc., w Szwajcarji o 42 
proc, we Francji o 24 proc., w Hiszpanji o 21 
proc., we Włoszech o 20 proc. Widać z powyż
szego, że Francja, która-początkowo przodowała 
w zmniejszaniu się ludności, dziś została wy
przedzoną przez Wielką Brytanję oraz Niemcy.

kościół w Porio AlScgro
Przy licznym udziale kolonji polskiej arcy* 

biskup D. Jon Becker dokonał poświęcenia 
kamienia węgielnego pod pierwszy kościół 
polski Matki Boskiej Częstochowskiej. Arcy* 
biskup wygłosił przy tej okazji płomienną mo* 
wę, w której podnosił czyny i zasługi narodu 
polskiego dla cywilizacji. Następnie zabrał 
głos ks. kan. Jan Peres, nawołując do skła* 
dania ofiar na budowę polskiego kościoła. — 
Dalej przemawiali jeszcze pp. F. Wodzik i dr. 
Aleksander Kochański, prezes Związku Zrze* 
szeń Polskich, który nawoływał do jednoczę* 
nia się kolonji polskiej pod sztandarem Zwiąż 
ku. —-

„Sprawiedliwość" na usługach
koniokradów

Historia ze skradzionym  koniem  i tticmieckgemi prokuratoram i
Prasa niemiecka w Prusach Wschod

nich w swej zaciekłej i bezwzględnej nie
nawiści przedstawia stale Polskę iako kraj, 
z którego do Prus przenikają bezustann e 
bandy złodziei i koniokradów Niemal w 
każdym numerze zwala się na rachunek 
polski wszystkie przestępstwa, popeLro- 
ne w powiatach nadgranicznych. W tej nie
uczciwej i przeciw dobrej wiedzy prowa
dzonej kampanji oszczerczej biorą udz:ał 
również urzędowe dzienniki powiatowe, 
dając tem samem świadectwo, iż władze 
pruskie są istotnymi inspiratorami całej 
tej akcji.

V7 istocie zaś bandy przemytników i 
zło,l/iei istnieją po obu stronach grac cy, 
co R em cy starannie przemęczają. Od cza
su do czasu zajdzie jakiś fakt, rzucający 
jaski awe światło na moralność, sprawie
dliwość i praworządność pruską.

Donoszą nam np. z pow atu ciech.tnow- 
ikiego o następujących chai akte-vstvcz- 
nych zda>zeniachł

W sie-pn u 1930 r. skra iz^ono gospoda- 
r;ow Ju mirowi Czap ickiemu w Gar' u e 
gm. Grudusk 2 korne. Jednego z nim •-,- 
nalez ono aż w Olsztynie w Prusach Wscho 
dnich. Poszkodowany udał się tam, od
zyskał swą własność, ale już w drodze p >- 
wroniej policja niemiecka odebrała mu go, 
odcięła na przechowanie sołtysowi wsi K-o- 
kowo. a następnie na folwa-n. Zakrzewko 
(KI Sakrau). Pomimo wielokrotnych inter- 
wer.cyi ze strony poszkodowanego, czynio
nych za pośrednictwem konsulatu eolskie
go. koń pozostaje dotychczas „na przecho
waniu’ w Zakrzewku. J u n t 'e r  pruski u- 
zyskćł w ten sposób bezpłatnie siłę -(.bo
czą i wyzyskuje ją spokojnie poj opieką 
„prawa" niemieckiego Nic to, że zastało 
Kilkakrotnie stwierdzone ponad wszelką 
w-.tp/wość, czyją włdsnośe:ą jest skra
dziony koń. Prokurator w Olsztynie pod 
najrozmaitszemi pretekstami wzbrania się 
ge oddać.

Jest to tem dzawnieisze. z nowel szcze

g .;n ’ć wrogi polskości „demok*aiycztMy" 
„Gen er a' Anzeiger” (Nr. 4b z dnia 24 lute
go l>.; opisuje p. t. Pferctej .hmuggel ver 
Gcnchl f»?s gestoblene Pf.e. d erkennt 
seir.en Ger/n", jak na rozp*t*. e sądowej 
skradz c-;iy koń poznać p i.klęg j i
wybiegł doń na jego wezwą de. , 'Oa'szy 
dewóc został gospodarzoh '. i. lOszczęd.o- 
ny" poćaV. v «mo, zapewn a\ąo.. .i otrzymał 
o o swą w.?sność. Tymczasem od tego cza
su upływa E irresięcy, a « *ć ciągle pozo
staje w Zakrzówku.

W ten sposób prokurator n e mieć lei po
piera kradzież koni w Polsce. W ten spo
sób junkrzy pruscy d o rab ia j s ę  pod do
broczynną protekcją pruskiej „sprawiedli
wość"’.

Władze polskie powinny zastosować tu 
wzajemność. Jest to jedyo r sposób, by 
niemieckim „kulturtraege om ‘ przypom
nieć, że prawo należy szanować.

*
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99Pałace4*1Dziś i dni następne!

Najwybitniejszy arcyfilm egzoty* 
czny świata!

Jedyny film w swoim rodzaju! 
Film nad filmy

„Trader Horn"
KRONIKA

p ią tek  t o r u n

K ale n d a rz y k  rzy m .-k a t.
Czwartek Huberta 
Piątek Karola

— Stan wody w Wiśle z dnia 2. 11.: Zawi* 
chost +0.93, Warszawa +0.95, Płock +0.79, 
Toruń +0.77, Fordon +0.S1, Chełmno +0.68; 
Grudziądz +0.90; Korzeniewo +1.09, Piekło 
+0.32, Tczew +0.28; Einlage +2.40; Sch:e* 
wenhorst +'2.64.

— Nocny dyżur aptek. W śródmieściu 
dyżuruje do środy dnia 9 bm. włącznie apte-- 
ka Centralna ul. Chełmińska. Na Bydgoskiem 
Przedmieściu dyżuruje Apteka św. Anny, ul. 
Mickiewicza 98 (dyżur codzienny od godz. 
22.30); na Mokrem Apteka pod Łabędziem 
ul. Kościuszki 15.

Repertuar Teatru Miejskiego:
Czwartek 3 bm. godz. 20 , .Żoneczka z Va 

fiete* *.
Piątek 4 bm. godz. 17 ,,Pochód duchów* *.
Piątek 4 bm. godz. 20 , .Żoneczka z Va 

riete* *.

Repertuar kin:
Pałace — Trader Horn.
Światowid — , ,Ich dole i niedole" z Klip 

i Flapem i .Dobroczyńca ludzkości" z Bu* 
ster Keatonem.

Lux — , .Wyspa tajemnic".
Mars, ul. Warszawska — , .Pocałunek słoń; 

ca* * i , ,Król stepów* *.
Corso —- ,,Republika Piratów**.

KINO „MARS" i „EUX"
ul. Warszawska ul. Strumykowa
W  d w u c h  K i n a c h  j e d n o c z e ś n i e !

Król tenorów światal Chluba Polski!

JAN KIEPURA
w swojem najlepszym i najnowszym filmie dźwięk.

P I L Ś Ń  N O C Y * *
Film, który bije rekord i po iziwia zachwyt wszel

kich stolic świata.
Ceny w obu kinach jednakowe:  Loża 1,9." zl., 

I. m ejsce 1,50, 11. mieisce 90 gr. 
Passe-partout 4 wszelkie zniżki bezwzględnie 

n i e w a ż n e .
Początek w kinie ..MARS" o godzinie 5, 7 i 9-tej 

w niedzielę i święta o godz. 3, 5, 7 i 9-tej.
W kinie „LUK-* każdy seans 20 minut później.

Zabytki niszczcfą
W trosce © szatę zewnętrzną miasta

Brak nadzoru ze strony odpowiednich czyn
ników, prowadzi do zagłady dzieł sztuki i 
przemysłu artystycznego w naszem mieście.

W wyniku tego stanu rzeczy, mamy zuo 
wu do zanotowania szereg faktów „chlubtre" 
dokonanych. I  tak w kościele P. Marji była 
przy wejściu latarnia stara, zawieszona na 
ozdobnym wsporniku żelaznym. Kształt mia
ła wcale foremny i harmonizujący z staromi 
murami kościoła i otoczeniem.

Od jakiegoś czasu już jej niema, a nato
miast pojawiła się nowa o kształcie pospoli
tym latarnia, jakich używa się w wozowniach. 
Zaopatrzono ją, w żarówkę i przylepiono nad 
wejściem do kościoła.

Niby to drobiazg, ale przeceż gdyby za
sięgnięto porady artystów, dałoby się rzecz le
piej rozwiązać. Nie zawsze znajdzie się rze

mieślnik, któryby dla tych spraw miał nale
żyte zrozumienie i odczucie.

Zaś wymiatanie ze starych kościołów rze
czy często pięknych i właśnie dlatego że sta
rych, godzących się z starożytnością tychże, 
jest godnem baczniejszej uwagi tych do któ 
rych czuwanie nad temi sprawami należy.

Przy tej okazji warto przypomnieć, że 
portale tego kościoła od wielu lat dopraszają 
się oczyszczenia z tynku.

Ktoś kiedyś pozalepia! w tych portalach 
łuki z cegły bogato profilowanej, czem zni
szczył całą ozdobę wejścia.

Gdzie są konserwatory pomorskie i czy z 
ich wiedzą odnaw;a się wnętrze kościoła ewan- 
gielickiego na Staromiejskim Rynku?

Na sklepieniu naw pomalowano na kolor

Rzemiosło rzeźnicbie ma glos
HatknSacia raaglslratu a rzeczywistość

W związku z jednostronnem wyjaśnieniem 
Magistratu, które ukazało się w prasie w spra
wie kalkulacji cen rzeźnickich Cech Rzeźnicki 
w Toruniu uważa za konieczne wyjaśnić istotny 
stan rzeczy, oparty na kalkulacji fachowej:

100 kg żywej wagi wieprz. 90 zł. Ubój i ogo 
nowe 10 zł Razem 100 zł. Do tego 15 procent 
kosztów handlowych 15 zł. i 10 procent zysku 
10 zł. Razem 125 złotych.

100 kg. żywej wagi daje 75 kg. mięsa ubite
go. Podział mięsa jest następujący: Z 75 kg. 
mięsa przypada 14 kg. słoniny po 2 zł. razem 
28 zł, 3 kg. sadła po 2,20 zt razem 6 60 zł.; 3 
kg nogi gr. po 1.20 zł razem 3,60 zł. 7 kg. łebki 
stopki 0,40 zł razem 2,80 zł.; 7,5 kg. kctletu 
po 2 zł. razem 15 zł. 3 kg. karkówki po 1,80 zł. 
razem 5,40 zł, 15,5 kg. boczek po 1,60 razem 
24,80 zł. 18, kg. szynki po 1;90 zł razem'34.20 
4 kg. na rozw, i wyschn. Razem 120,40 zł.

Dochód zwrotny stanowią: osierdzie 2,50 zł. 
jelita 1 zł., krew 1 zł. razem 4,53 zł. Zatem po
winni t%cźnicy uzyskać, uwzględniając normalny 
zysk kupiecki 120.50 zł. a osiągają 120,40 zł.

Magistrat „kalkuluje" w sposób następujący: 
słonina 15 kg a 2,00 zł — 30,00 zl
sadło 4 kg a 2,20 zl == 8,80 zł
nogi grube 3 kg a 1,20 zł =  3,60 zł
łeb i stopki 5 leg a 0,40 zł =  2,00 zł
kotlet 9 kg a 2,10 zł =  18,90 zł
karkówka 5 kg a 1,80 zł =  9,00 zł
boczek 18 kg a 1,60 zł =  28,80 zł
szynka świeża 18 kg a 2,00 zł =  26,00 ;:ł
wyschnięcie 3 kg

— Z żałobnej karty. W dniu wczorajszym 
odbył się pogrzeb funkcjonarjusza policji pam 
stwowej Jana Wesołowskieigo. Kondukt po* 
grzebowy wyruszył z domu żałoby przy ul 
Czarneckieigo na cmentarz przy ul. Wybickie 
go. Na czele konduktu żałobnego, tuż za 
orkiestrą postępowali posterunkowi z wiem 
cami, wśród których wyróżniał się piękny 
■wieniec ofiarowany przez oficerów i szerego 
wych I komisarjatu pp. w Toruniu. Kondukt 
ńałobny prowadził ks. Glówczewski.

Zmarłego odprowadź i na wieczny spoczy
nek, prócz rodziny, starosta powiatowy p. 
Rogowski oraz oficerowie i szeregowi pp. — 

R. i p
— Zw, Podof. Rez. Zebranie mieś. dziś 
czwartek dnia 3 bm. o godz. 19.45 w strzel

mcy. Przybycie konieczne z powodu wykła= 
du. . (7877

— Echa afery poborowej. W związku z 
aferą poborową aresztowani zostali z polece* 
nia żandarmerji wojskowej pod zarzutem 
współudziału Stanisław Pepiński z Torunia, 
Fater i Fryderyk Erstman z Otłoczyna

Sa =  137,10 złotych 
Śmieszną się wydaje pozycja kosztów han

dlowych, która zdaniem Magistratu wynosi, aż 
10 proc. Kiedy za krowę płacono 400 zł na 
koszty liczono 15 proc. czyli 60 zł Dzisiaj gdy 
krov/a kosztuje zaledwie 100 zł. a koszty han
dlowe nie tylko nie zmniejszyły się, ale wzrosły 
Magistrat liczy 10 proc. kosztów handlowych! 
Zdaniem "agistratu żywiec można nabyć w ce 
nie 35 zł. Rzeźnicy wdzięczni będą Magistrato

wi za dostarczanie w tej cenie żywca względ
nie za wskazanie źródła zakupu.

Rzeźnicy gotowi są odstąpić Magistratowi 
osierdzie nie w cenie 4.25 ale za 2,50 zł. krew i 
jelita nie za 4 00 zł. ale jelita za 1 zl. a krew 
bezpłatnie, jak się to zwykle praktykuje.

W związku z wykazaniem .dalszego** zysku, 
który — zdaniem Magistratu — rzeźnicy osiąga 
ją niezależnie od normalnego w kwocie 27,55 zi 
za każde 80 kg mięsa wyjaśniamy że za żywiec 
w sierpniu i wrześniu płacono nie 90 zł. za 100 
kg. jak twierdzi Magistrat, ale 110 zł. Mimo to 
jednak ceny utrzymano według starej kalkula
cji. Myln e też jest twierdzenie Magistratu, ja
koby dodatkową opłatę na rzecz bezrobotnych 
opłacał konsument. Odbija się ona jedynie na 
producencie, robtLku, i tak już na obie łopatki 
położonym.

Przytaczanie dla przykłady opłat w rzeźni 
w Starogardzie i w Wąbrzeźnie jest zdaniem 
rzemiosła rzeźnickiego conajmniej nic poważ
ne i bezpodstawne. Starogard to miasto gra
niczne, a Wąbrzeźno w żadnym wypadku po 
równać nie można z Toruniem. Byłoby wska- 
zanem jednak, by Magistrat zapoznał się rów 
nież z opłatą za ubój w Bydgoszczy i Grudzią 
dzu jako miast najwięcej zbliżonych pod każ
dym względem do Torunia, a może wówczas 
innego będzie zdania.

W końcu Cech stwierdza, że rzeźnicy nie 
mają zamiaru uchylać 6ię od- dobrowolnych 
opłat na bezrobotnych, przeciwnie do akcji 
pomocy przyłączyli się jako jedni z pierwszych 
I dzisiaj rzemiosło rzeźnickie gotowe jest nieść 
pcmoc rzeszom bezrobotnych niezależnie od 
ciężarów ponoszonych z tego tytułu pod inną 
postacią. Płaci je rzemiosło rzeźnickie z ty
tułu posiadania nieruchomości, z tytułu kon- 
sumeji prądu i wody, a nadto w formie dodat' 
kowych opłat od ubitych sztuk.

Ciężarów jednak, jakie dyktuje Magistrat, 
podrywających byt całego rzemiosła, rzeźni- 
ctwo przyjąć nie jest w stanie, gdyż byłoby to 
równoznaczne z likwidacją warsztatów.

— Baczność inwalidzi, wdowy i sieroty wo.-
jenne! Miesięczne zebranie odbędzie się w 
czwartek 3 listopada br w sali Ogród Wenc* 
cja o godz. 6 wiecz. Przybycie wszystkich 
członków koniecznie. (7872

— Konkurs Yo^Yo. Sekcja Towarzyska
Rodziny Wojskowej wraz z sekcją Towarzyska 
Przysposobienia Wojskowego Kobiet urządza 
w sobotę dnia 5 listopada br. o godzinie 20 
w Kasynie Garnizonowem przy ul. Żeglarskiej 
8 dancing=brydż z tombolą i konkursem yo* 
yo. Wstęp zł 1. (05873

— Wymiana szyn tramwajowych. Z po* 
wodu wymiany szyn tramwajowych na ul. 
Szosa Chełmińska w dniu dzisiejszym odby* 
wać się będzie ruch tramwajowy z przesia* 
daniem.

— Godziny urzędowania w urzędach. W
bieżącym okresie zimowym godziny urzędo* 
wania w urzędach i instytucjach państwowych 
pozostaną, w myśl rozporządzenia Rady Mi* 
nistrów niezmienione, a więc od 8 do 15, 
w soboty do 13.

— Gdzie sprawca? Pod 24 przy ul. Szo* 
pena wystawiono niedawno 2 gablotki mosięży 
ne oszklone z fotografjami atelier , .Psyche* *. i 
Wkrótce jedna gablotka miała stłuczoną szy* j 
bę i skradzione fol-ograf je. Właścicielka ate* j 
lier p, W. poleciła wprawić nowe szkło i 
wystawiła nowe 3 fotograf je. Nie minęło 
parę dni i znowu szafka stoi z rozbiłem 
szkłem i opróżniona z obrazków

Jest coś potwornego w tej niszczycielskiej 
robocie ludzi zdziczałych. Stale widzi się po* 
tłuczone szyby w gablotkach z fotografjami 
kinowemi. Możeby tak policja zajęła sic 

wytropieniem i przykładnem ukaraniem spraw 
ców — to może ustałyby te wybryki.

Trzeba dodać, że najbliższa latarnia nie 
paliła się tego wieczora wcale.

— Pilnujcie mieszkań. Do mieszkania p. 
Winiarskiego przy ul. Krzyżackiej 4 włamali 
się wczoraj nieznani sprawcy, którzy skradli 
około 300 zl gotówki i szereg przedmiotów
ogólnej wartości 600 zł.

Z mieszkania p. Lewandowskiego zam. 
przy ul. Bartosza Głowackiego skradł nie* 
znany sprawca pewną ilość gotówki. Policja 
wszczęła dochodzenia.

..siuwr1Dziś i codziennie

|  Rekord powodzenia! Najweselszy pro* 
gram podwójny sezonu 

I. VI* *n» w F I a"r* w przeboju
„Ich dole 8 niedole**

ir.
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zielony (Kofferfarbe) krążki na których są 
umieszczone złote gwiazdy.

Krążki i gwiazdy są różnej wielkości i 
rozrzucone są po sklepieniu bez symetrji lub 
chociażby równomiernego wypełnienia tła (na 
jednym trójkącie sferycznym sklepienia jest 
gwiazd sześć, ua przeciwległym trzy, na innych 
dw e lub siedem.

Wszystko to razem wprowadza chaos i gu
bi sens linij pi-zenikania sklepienia i szkodzi 
ai'chitekturze kościoła.

I  tu powołuje się ktoś, że kiedyś gdzieś 
p:sano, że takie zielone płatki były na skle
pieniu. Ale poco wskrzeszać mało szczęśliwe 
pomysły, skoro ich już dzięki Bogu i czasowi 
nie było?

Szkoda natomiast, że skasowano gwiazdy 
złote na białych krążkach, bo te były daleko 
subtelniejsze w kolorze.

Z okazji robót restauracyjnych byłoby też 
wskazanem usunięcie jaskrawych szkieł czer
wonych z okna za ołtarzem głównym, gdyż na 
tle spokojniejszym, lepiej i wyraźniej rysował 
by się krucyfiks w środka tego ołtarza się 
znajdujący.

Subtelnej konserwacji wymagać będą drzwi 
inkrustowane po obu stronach ołtarza wiel
kiego, prowadzące do zakrystji — najbardziej 
okazały i wartościowy przedmiot w tym ko
ściele. Miasto w którem pędzel lakiernika tyle 
rzeźbionych portali „zakonserwował** grubą 
warstwą farby olejnej, (gdzie niegdzie malo
wanej „na marmur") ma jeden więcej okaz 
godny pokazania zwiedzającym.

W domu przy ul. Mostowej pod L. 6 jest 
b. piękna klatka schodowa o zręcznie wyko 
nanej ozdobnej spiralnej poręczy.

U wejśe:a na schody, po lewej stronie znaj
dujący się lew z tarczą herbową (r. 1699) a 
po prawej rycerz -— zostali dokładnie olak:e- 
rowani na kolor niebieski.

Podziwiać trzeba bezmyślność z jaką się 
psuje u nas rzeczy piękne i zabytkowe.

Tow. upiększania urasta, które po przejęciu 
aktów dawnego „Yerschónerungs Verein“ •— 
przez szereg lat działało — powinno wznowić 
działalność. Powinno mieć swoją izbę w Ra
tuszu, jak miał dawniej Verschonerungs Ve- 
rein — powinno znów zjednoczyć obywateli 
nfasta w zaszczytnej służbie i trosce o jego 
szatę zewnętrzną. E. G.

Pokój
d o b rz e  u m eb lo w an y

w komfortowem mieszkaniu, ewentualnie 
z utrzymaniem do wynajęcia. 

M oniuszki 25, m. 1, t» l. 243.

Wieczoru lealralne
„Pochód duchów ’

czkali ..i*Sa$stBiarz u 5cs£*» có rfa a ”
Sztuka w 10 odołonr.ch Erwin*'. Raupacha.

Wymienioną w nagłówku sztukę wystawio
no w dniu Wszystkich Świętych i w Dzień 
Zaduszny w teatrze naszym, powtarzając tem 
samem niejako zwyczaj, zapoczątkowany w 
latach ubiegłych.

Nie uważam, by sztuka Erwina Raupacha 
należała do tego repertuaru z zakresu sztuk 
ludowych, które rok rocznie należy, tradyeyj 
nie jakoby powtarzać. Mam wrażenie, że kie
rownictwo teatru było poprostu w ambarasie, 
co wystawić na święta zmarłych i poszło po 
linji najmniejszego oporu.

Sztukę wystawiono starannie, reżyserował 
Józef Cornobis. Może jednak lepiej byłoby 
tej poczciwej wprawdzie, ale artystycznie ma
ło wartościowej rzeczy nie wystawiać?

Rdzawi ca

Oszustwo handlow e
W dniu wczorajszym z polecenia sędziego 

śledczego przy Sądzie Okręgowym w Toruniu 
aresztowany został kupiec Wiktor Klewe za 
dopuszczenie się różnego rodzaju oszustw han 
dlowych.

Klewe odstawiony został do więzienia śled 
czego.

Chmurno i d łd iy s to
Przewidywany przeb;eg pogody w <Jniu 3 

listopada br.: Chmurno i mlgisto, miejscami 
deszcze. Nocą przymrozki, dniem tempera
tura do 12 stopni. Słabe wiatry południowe 
i t>ołudniowoszachodnia.
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Krwaw® dramat miłosny w Wąbrzeźnie
Zabił narzeczoną, a potem oilebrał sobie życie

Ubiegłej soboty rozegrała sie w 
Wąbrzeźnie wstrząsająca tragedja na 
tle miłosnem, która pociągnęła za so# 
bą życie dwojga młodych istot.

28 letni Alfons Karski z Czapel od 
dłuższego już czasu starał sie o rękę 
22 letniej Alfredy Talkowskiei.

Młodzi postanowili po blisko 3#let 
niej znajomości pobrać sie. W lipcu 
odbyły sie zaręczyny a ślub naznaczo 
no na październik br.

Talkowska z czasem odmyśliła sie 
i niechciała wyjść za Karskiego, tern? 
bardziei. że małżeństwu temu rjzecU  
wni byli rodzice Talkowskiei.

W chwili kiedy Karski dowiedział 
sie, że narzeczona chce z nim zerwać 
postanowił działać. ..Będziesz moją 
albo niczyją**, oświadczył kiedyś w 
rozmowie. I w tym właśnie okresie po 
czął sie rodzić w umyśle Karskiego 
plan potwornej zbrodni.

Karski przed 6ciu tygodniami opu 
ścił gospodarstwo w Czaplach i prze#

Osadnicy d z i(h u iq  
p. Wojewodzie

Wczoraj przyjął p. Wojewoda Pomorski 
delegację osadników ogrodowych z Kończewic 
pow. toruńskiego, która złożyła podziękowanie 
p. Wojewodzie za okazaną pomoc przy zagos
podarowaniu osad.

W yjazd p. W ojewody  
do fid yn i

W dniu dzisiejszym wyjechał p. Wojewoda 
Kirt klis do Gdyni na inspekcję Komisarjatu 
Rządu.

Obr. Rada Rolnicza  
w Bydgoszczy

W uzupełnieniu sprawozdania naszego z 
otwarcia Okręgowej Rady Rolniczej w Bród* 
nicy dodać należy, że otwarcia dokonał pre* 
zes Pomorskiej Izby Rolniczej, p. dr. Kazi 
mierz Esden*Tempski„ wygłaszając, przemowie 
nie, nacechowane głęboką troską o rozwój or 
ganizacyjny rolnictwa pomorskiego. Pozatem 
z ramienia Izby Rolniczej w otwarciu wziął 
udział p. dyr. Dykier.

W ąbrzeźno
—~ Z życia Kota Organizacji Kobiet do obro 

ny kraju. W ub. niedzielę odbyło się dla człon 
kiń sekcji strzeleckiej OPK do OK. w Wąbrzeź
nie strzelanie z broni małokalibrowej, połączone 
z ćwiczeniami strzeleckiemi.

W ćwiczeniach i strzelaniu wzięło Udział 18 
pań, które wykazując dużo zainteresowania dla 
sportu strzeleckiego, wypełniły warunki przepro 
wadzanego strzelania.

— Wieczorek strzelecki. W ub piątek odbył 
się wieczorek oddziału wąbrzeskiego Zw. Strze
leckiego celem pożegnania członków odchodzą 
cych do wojska. W imieniu oddziału i własnem 
pożegnał odchodzących członków, prezes p. Gu
staw Schneider życząc poborowym wszelkiej 
pomyślności Sekretarz oddziału p. Zb. Wacho
wiak również pożegnał odchodzących członków 
życząc, by ideały i hasła strzeleckie pozostały 
im na zawsze w pamięci i aby mogli objąć pra
cę w oddziale Zw. Strzeleckiego dla dobra Pań
stwa. Odchodzących do wojska członków, ob
darował zarząd oddziału upominkami

niósł się do Wąbrzeźna. Tutai nieied# 
nokrotnie w rozmowie z znajomymi 
odgrażał <cir że zabiie bvła narze^zo? 
na, rfdyż nie może dopuścić do tego 
aby osobą, którą kocha wyszła zamąż 
za kogo innego.

Okrutna zemste wykonał Karski 
ubiegłej soboty w chwili gdv Talków# 
ska najęta była w składzie rzeźnicldrp 
«wedo brata, oddaiac do niej strzał z 
rewolweru. Kula ugodziła nieszcześli# 
wa w głowę i mirr\o natychmiastowej 
pomocy Talkowska w pół godziny 
zmarła.

Zabójca, po dokonanym czvnie wy

biegi ze składu, przeleciawszy przez 
ul. Kościuszki, Rynkowa do ul. Prze# 
myślowej i t2m celnym strzałem w 
serce pozbawił sie życia.

Przybyła policja zabezpieczyła 
zwłoki samobóicw poczem poleciła ie 
odwieźć do kostnicy Szpitala.

Alfons Karski, zabó^a śp. Alfre# 
dy Talkowskiei r .ochodził 7j zamożnej 
rodziny, zamieszkałej w Niedźwie# 
dziu.

Zamieszkiwał w Czaplach a ostat# 
nio od 6#ciu tygodni w Wąbrze.źnie.

Przy zwłokach jego znaleziono — 
1200 złotych gotówka.

70-letnia staruszka kradnąc drzewo 
poniosła śmierć

We wtorek, dnia 1 bm. o godz. 12-tej w 
południe, przechodzący przez las państwowy 
w Białym Borze pod Grudziądzem wieśniacy, 
maloźli zwłoki starszej kobiety.

Przeprowadzone natychmiast dochodzenia

narżnięcia sobie drzewa. Staruszka przyszła 
do lasu z dużą piłą i pragnęła nią wyciąć 
drzewo grubości ok°ło 30 cm. W czasie rżnię
cia draewo zwaliło się przygniatając ją całym 
uvym ciężarem, skutkiem czego Orzechowska

policyjne ustality, iż są to zwłoki 71-letniej I dozaiawszy złamania kręgosłupa poniosła
Niny Orzechowskiej zamieszkałej we wsi Wał- 
dowo Szlacheckie pow. Chełmno.

Orzechowska poprzedniego dnia udała się 
do lasu państwowego celem bezprawnego

śmierć na miejscu.
Zwłoki staruszki zabezpieczono na miejscu, 

do czasu przybycia komisji Sądowo-lekarskiej.

Lokatorzy za pobicie gospodarza 
sianą przed sądem doraźnym

T ragiczn y e p ilo g  sprzeczki m ieszkan iow e! w Solcu
Onegdaj doszło w Solcu Kujawskim 

do ostrej sprzeczki na tle mieszkanio 
wem miedzy właścicielem domu nie# 
jakim Michońskim, a lokatorami. W 
wyniku kłótni Mięhońsłri wraz ze 
swym synem i córka zostali nieludzko 
zmasakrowani nożami przez rozwście 
czonych lokatorów.

Stan zdrowia Michońskiego jest 
beznadziejny, natomiast rany cięte 
zadane iego dzieciom sa lżejsze i nie 
budzą obaw.

Napastnicy pociągnięci zostaną do 
odpowiedzialności przed Sądem doraź 
nym.

1 żywotnej działalności 
Okręgowych Rad Rolniczych

Zorganizowane przez Pomorską Izbę Rob 
niczą Okręgowe Rady Rolnicze nie ustają w 
kontynuowaniu swych prac. Po inauguracyj* 
nem zebraniu w Brodnicy odbyło się wczoraj 
w środę posiedzenie Okręgowej Rady Rolni* 
czej w Chełmży, które podobnie jak w okrę. 
gu brodnickim zgromadziło wszystkich dzia» 
łączy w dziedzinie rolnictwa z terenu oraz 
z centrali toruńskiej. Jak dalekie znaczenie 
czynniki rządowe przypisują organizacji Okrę* 
gowych Rad Rolniczych na Pomorzu, dowo* 
dzi fakt, że wczorajsze zebranie w Chełmży 
zaszczycił osobiście p. Wojewoda Pomorski, 
który cały przebieg zebrania śledził z wici* 
kiem zainteresowaniem. Zebranie zagaił 
prezes Pom. Izby Rolniczej dr. Esden Temp*

ski. Pozatem wzięli w niiem udział prezes
Donimirski, dyr. Dykier, naczelnik wydziału 
rolnego Województwa p. Ceceniowski, radco* 
wic Salach, Wojciechowski, prezesi PTR Śla 
ski, Sojecki, Czarliński, pp. starostowie po* 
wiatów wąbrzeskiego chełmińskiego i toruń* 
skiego. Na zebraniu omówiono szczegółowo 
program prac w dziedzinie rolnictwa w przy* 
stosowaniu do chwili obecnej, powołano spe* 
cjalny zarząd na teren owych 3 powiatów 
i zlecono nim realizację powziętych uchwal.

Udział p. Wojewody w zebraniu chelmżyń* 
skiem świadczy, że czynniki rządowe z zain* 
teresowaniem śledzą nowej organizacji z za* 
ciekawieniem, zamierzając w razie pomyślnych 
wyników przeszczepić ją na inne tereny.

Pomorze domaga sic gimnazjum 
polskiego w Buiomiu

Wiadomość o trudnościach, czy# 
nionych przez władze niemieckie^ po# 
wstaniu polskiego gimnazjum w By# 
tomiu, wywołała w społeczeństwie 
polskiem na Pomorzu oburzenie i o# 
stre protesty. W czasie organizowa# 
nego przez Związek Obrony Kresów 
Zachodnich „Tygodnia Propagandy

Zagadnień Polsko # niemieckich“ u# 
chwalono w wielu miejscowościach 
na różnych manifestacyjnych wiecach 
i zebraniach rezolucje protestacyjne 
między innemi: w Chojnicach, Toru# 
niu, Gdyni, Wejherowie, Działdowie, 
Wąbrzeźnie, Tczewie, Lubiszewie, 
Starogardzie i Chełmnie.

„Strzelcy” pow. lubaw 
skiego p rzy  pracy

Wub, niedzielę po południu odbyła się w 
Lubawie odprawa prezesów, komendantów i 
referentów wychowania obywatelskiego wszyst 
kich oddziałów Związku Strzeleckiego rejonu 
lubawskiego.

Zebranie zagaił i wygłosił dłuższe przemó
wienie o potrzebach organizacyjnych prezes 
powiatowy ob. F. Łukasik. Sprawy wychowa
nia obywatelskiego omówił ob. Krukowski. Ra
porty poszczególnych oddziałów przyjął ko
mendant powiatowy por. Czerwiński, który 
następnie omówił sprawy wyszkolenia, oraz 
dokonał przeglądu książek kontroli zajęć. Na
stępnie ob. prezesi poszczególnych oddziałów 
zwracali się z prośbą pod adresem zarządu po
wiatowego o przyjście im z pomocą w postaci 
dostarczenia karabinów oraz sprzętu do ćwi
czeń w zakresie wychowania fizycznego. Ce
lem ożywienia pracy w terenie uznano konie
czność częstszego urządzania takich odpraw.

Czersk
— Z życia „Ogniska" ZNP. Dnia 15 ub. m. 

o godz. 5 odbyło się miesięczne zebranie Zw. 
Nauczycielstwa Polskiego w Czersku przy współ 
udziale wszystkich członków. Na zebraniu obe
cny był również delegat Zarządu Okręgowego 
p. Mazur, który złożył sprawozdanie z zebrania 
Zarządu Okręgowego w Toruniu, a następnie w 
pięknych, a treściwych słowach, podniósł wytę
żoną i energiczną pracę nauczycieli — związ
kowców. Do porządku dziennego między wielu 
innemi należało przedłożenie przygotowanego 
planu pracy na rok bieżący przez specjalną ko
misję, która z powierzonej sobie czynności 
wywiązała się doskonale.

Następnie został wygłoszony referat przez 
kol. Stępiankę na temat „Konkrety używane w 
szkole powszech. w geometrii''. Referat opraco
wany został z nakładem wielkiej pracy tak, że 
prezes w imieniu wszystkich zwrócił się z peł- 
nem uznaniem do prelegentki dziękując za su
mienne 'opracowanie.

Giełdy
W arszawskie notow ania 

walutow e.
z dnia 2 XI 1932 r.

Tranzakeje JŁnpno
WALUTY.

Jo lary 8 t  Zjedn. . . * —
DEWIZY.

rtelgja . . . . . . . . .  124.05—123,74
Bialogród —
łUafisK . . . . . . . . .  —
Bukareszt . « . . « • * .  —
Holandja . . . . .  • . 358,80—357,85
Kopenhaga —
Larndyn . . . . . . .  29,65 — 29,47
lN ow y york . . » * ■ • •  8.914—8,994
Nowy York telegr. . . . . .  —8.998
iJary* . . . . . . . . . .  3;,0-1 • 34,95
./raga . . » • » » • * « >  —
-izt.okholm . . . . . . . .  ——
•Jzwajearja . » • ■ » • • »  172,00—171,57
W io c h y ......................  45.70—45,48
Berlin (w obrotach nieofic.) . . 211.65

Notow ania zie m iop ło d ó w  
w Berlin ie

Jeny w ti.M. Zboic t nasiona oleiste za 1000 kg.
inne za 100 kg. z dnia 2 XI. 1932 

Pszenica nowa . . . . . .  198—200
z.yto nowe .................................  152-154
• ęr.zraień browar- . . . .  175—180
jęczmień przem. pastewny • > 162—169
)wtes marchijski . , • . • 134—139
Mąka pszenna . . . • • » •  24.00—27.50
Mąka żytnia 70% » . . • • 20.60—22.75
Jtręby pszenne . . . . . .  9.00—9.40

„ ż y tn ie ............................ 8.25—8.60
Jroch V lcturia . . . * » »  22.0®—26.00
(łrocb drobny jadalny . . . .  20.00—23.00
;łrncb pastewny 14.00—16.00
Peluszka   —
Kuchy lniane . . . . .  10.10
Wytłoki suche kraj, . . . . .  9,20—9.50
Wytłoki Soya H. * • * * . 10.20—10.90

POD11EHOWANIE
Wszystkim, którzy oddali ostatnią przysługą

V 51.

Janowi Wesołowskiemu
emeryl. t»i. r osi P. P.

w szczególności ks. wik. Główczewskiemu, pp. Staroście Grodzkiemu Rogowskie
mu, Komisarzowi P. P. Głuchowskiemu, Kier. Wydz. Śledc/. Kom. Witkowskiemu, 
Szeregowym P. P., orkiestrze 63 p. p., oraz wszystkim krewnym i znajomym 
składa serdeczne

„Bóg zapłać"
Radzfna.

Od zaraz potrzebny

sekretarz wójtowski
do wójtostwa w wo . poznsżikicm z sie

dziba na wsi.
Zgłoszenia kandydatów powyżej lat 30*tu wykwa* 
lifikowanych pracowników z dlugoletnicmi świadec* 
twami przyjmuje Administracja „Dnia Bydgoskiego** 
pod nr. 23. 7868

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 4 listopada o godz. 12 lioyttwać będę n spe

dytora Sądeckiego za gotówkę najwięcej dającemu: 
maszynę do szycia, 209 kg. n italiny, 50 kg. oleju wa- 
zelincwego, 1 beczkę cynobru, 6 worków kleju, ma
szynę do pisania, bieliźniarkę, zegar, 19 koszul noc 
nych męskich, 22 koszul wierzchnich, walizkę, 5 la
sek, 6 p. manszet 49 kokaiuek — różnych, biurko, sza
tę oszkloną, kctnpl sypialnię i wiele innych rzeczy. 
O godz. 15 przy ul. Lubickiej 17: samochód półcięża- 
rowy „Chevrolet“.

Janowski, komornik sądowy,

Dżum
KASZANKIIII _  _

u GRACJANA
Restauracja

TORUŃ, ul. Szeroka 25.

„Jutro**
Małe Garbary 

róg Król. Jadwigi 
Przefason. futer podług najn. 
modeli. Futra gotowe oraz 
skóry stale ąta składzie. 
Wystrzegajcie się tandety. 
Tylko kupowanie solidnych 
gatunków jest mądrze zro* 

zumialą oszczędnością.
7723.

I ń ń



PIĄTEK, DNIA 4-go LISTOPADA 1932 £

s w  k t o  - m
nadeśle swój charakter pisma oraz imię, miesiąc 

i rok urodzenia

otrzyma los
do I. klasy z6*ej Loterii. Państwowej, wybrany 
zupełnie bezinteresownie przez słynnego astrolo* 
ga Szyllera*Szkolnika na zasadzie obliczeń kaba* 
listycznych i astrologii po uprzedniem wpłaceniu 
do P . K. O, za  N r. 18 607 należności za 
iwlerl losu 10 zł., pól losu 20 z!., ca
ły los 40 xł. Losy wysyłamy natychmiast 
po otrzymaniu gotówki. Główna wygrana mil
ion zł. Ciągnienie I. klasy już od 17 listopada 
1932 r. Uwa g a  I Do każdego losu kolektura 
dołącza własnoręczne potwierdzenie p. Szyllera* 
Szkolnika wybranego przezeń numeru. Adreso* 
wać: Koleutura Loterji Państwowej Nr. 
757 W a rsza w a , M arsza łk o w sk a  58 m. 34.

T O R U Ń
PRZETARG PRZYMUSOWY.

Dnia 4 listopada 1932 r. o godz, 11 przed poi. sprze
dawać będę u ekspedytora Sądeckiego za gotówkę: 
bufet i kredens dębowy, lustro, krzesła, stół, radjo 
aparat 3 lamp. „Teleiunken", biurko, fotel, bieliźniar- 
kę; o godz. 12,30 w poi. przy ul. 58 I. p.: urządzenie 
pokoju stołowe, bufet, kredens, stół, 8 krzeseł dębo 
wych, dywan, zegar stojący, garnitur plusnowy, biljo- 
tekę, biurko, obrazy, leżankę, lustro, szafy.

Linde, komornik sądowy.

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
4 listopada o 10 sprzedaję Król. Jadwigi 5 znajdu

jące się w przechowaniu Kamliskiego przymusowym 
przetargiem za gotówkę: kompl. urządzenie składowe 
wraz z lustrem i płytami azklanemi, dużą szafę żela 
zną, zegar stojący; o 11 i 12 u spęd. Sądeckiego: ma
szynę do pisania, stół, zegarek, radjoaparat, stoły, 
krzesła, obrusy, kasę „National11, stół bilardowy, bu
fet dębowy, fotele, lustro metalowe, figurki marmu
rowe, kałamarze, zegary, popielniczki i inne dekora
cyjne przedmioty; o 14 w Podgórzu Puławskiego 5: 
strycbołki, przedmioty żelazne i kamienne, skoble, 
łańcuchy, szpagat, smare, kasę „Natiosial“, szafę, o 
14,15 Puławskiego 36: radjoaparat; o 15,30 Puławskie
go 15: szafę, klatkę z kanarkiem; o 14 w Nieszawce, 
n Bagińskiego: 20 ctr. cebuli, pług, wialnię.

Kozłowski, kom. sąd., z polecenia w Toruniu.

j ]aaaaaaaaaaaaaaaaaaa
H

Państwowy (Banń
Ptotny

Oddział w  Grudziądzu
u l. tfienfcien>i€za. 18.

przyjmuje wkłady oszczędnościowe w każdej wysokości za opro
centowaniem 6% w stosunku rocznym. Wpłata wkładów nastę
puje: do zł. 500.— na każde żądanie, do zł. 5000.—  za 10-cio 
dniowem wypowiedzeniem, ponad zł. 5000.—  za miesięcznem wy- 
7779 powiedzeniem.
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GDYNIA
N icrucltom oti

z zabudowaniami jak wil* 
la, magazyny i garaże, 
położone w śródmieściu 
naprzeciwko dworca to* 
warowego, natycbnrast 
na korzystn. warunkach 
<&o snrzetilanla 
względnie w całości do 

wydzierżawienia. 
Posesia nadaje się na 
wszelkiego rodzaju pj-zed* 
siębiorstwa, handlowe, 
względnie transportowe 

lub t. p. (Dotychczas 
przedsiębiorstwo budo* 
wlane). Oferty kierować 
do Fabryki Papy Da* 
chowej ,Starogard* 
Centrala w Gdyni, ul. 

io Lutego.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W sobotę dnia 5. 11. br. sprzedawać będę w dro

dze przetargu przymusowego najwięcej dającemu za 
natychmiastową gotówkę w Grudziądzu przy ul. Gro- 
blowej 16 o godz. 10: 1 kanapa z obudowaniem, 1 stół 
okrągły, 4 foteliki i 1 obraz. W Grudziądzu przy ul. 
Sienkiewicza 39 o godz. 12: 1 bufet dębowy. 7875

(—) Zielniewicz, komornik sądowy w Grudziądzu.

Z prawami szkół p ań stw o w y ch

8-klasowe gimnazjum żeńskie
7045

G. Wlnogrodskiego w Wejherowie
p rzy jm u je  zapisy  do w szystk ich  Klas, poczynając  od Klasy 

2-Siej.
Przy gimnazjum wstępne klasy koedukacyjne, 
przygotow ujące do gimnazjum nowego typu.

Mundnru
płaszcze, czasery i bryczesy 
wykonuję pod gwarancją 

solidnie i tan;o 
Al. Iwański

specjalista umundurowań. 
Toruń, Różanna 1 .1. [7082

bohdt
umeblowany zaciszny, cie* 
pły z używaniem łazienki, 

i telefonu wynajmę. Adres — 
| w „Dniu Pomorskim*' Toruń 
ISzeroka 11. 7246

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
5 listopada 1932 r. o 9 sprzedaje w Grębocinie 
Chrabąszcza i Felskiego przymusowym przetargiem 

za gotówkę* wóz, źrebaka, 9 słupów sosnowych, ka
napę, obraz. < 3011/32

Kozłowski, kom. sąd. z poleoenia w Toruniu.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 4 listopada 1932 o godzinie 12 sprzedawać 

będę u spedytora Sądeckiego najwięcej dającemu za 
gotówkę: biurko, samochód, wozy, okna inspektowe, 
tonbank. 7893

(—) Chrzanowski, komornik sądowy.

PRZETARG.
K om isariat m iasta Gduni

ogłasza przetarg na:
1) Wykonanie około 70.000 m3 robót ziemnych pod bu

dowę ulic na trasie około 5 000 m. długości.
Roboty ziemne winny być wykonane w miesiącach:

listopadzie, grudniu, styczniu, lutym i marcu, w rów
nych częściach e warunkiem zatrudnienia 300 bezro
botnych, poleconych przez miejscowy P. U. P. ?. ze 
zmianą tychże co dwa tygodnie. Roboty mogą być 
wstrzymane przy temperaturze poniżej — 10° Cebu
l a  lub przy opadach śnieżnych powyżej 0,75 m.
2) 'Wykonanie około 40.000 m- nawierzchni z brukow

ca (kamienia poligonalnego' 16 do 18 cm. wysoko
ści na podsypce żwirowej 10 om. grubości z zapeł
nieniem, podwóinem ubiciem ręcmem ubijakiem.
Roboty brukarskie winny być wykonań** w- miesią

cach jak w punkcie 1-ym, v-łączając miesiące kwiecień 
i maj.

Do robót brukarskich winni być użyci brukarze po
leceni przez miejscowy P. U, P. P.

Kamień do robót brukarskich winien być dostar 
ceany w ilościach nie mniejszych od 1600 m3 miesię
cznie.

Komisariat Rządu wyda zaświadczenia uprawniają
ce do zniżki ‘aryfowo-przewozowej.
3) Wykonanie około 20.000 nr umocnienia skarp dar

niną 10 cm. grubości należycie okołkow3ną kołkami 
30 cm. długości.
Darniowanie winno być wykonane w miesiącach 

kwietniu i maju Termin rozpoczęcia robót ustala się 
na 7 dni po podpisaniu umowy.

W ofercie należy podać cenę za 1 m3 robót ziem
nych. (w których należy rozumieć: odspojenie, zała
dowanie na wczidła, wyładowanie i wykonanie prze 
pisowego profilu w wykopach i nasypach), przy prze 
wiezieniu na odległość 50 mb, 100 mb, 200 mb.oraz do
płatę za każde 100 mb. dalszego przewozu.

2) za 1 m2 bruku —
3) za m2 darniowanej powierzchni.
Oferty mogą być składane na całość lub na po 

poszczególne części robót.
Wszystkie powyżej podane prace Komisarjat Rzą

du zleci na warunkach kredytowych płatnych w ter 
minach rocznym i dwuletnim cd daty ukończenia ro- 
bót.

Do oferty winien być załączony kwit Głównei Ka
sy Miejskiej na wpłacone wadjum w wysokości 5% o- 
ferowanej sumy.

Oferty bez wad:um rozpatrywane nie będą 
Oferty, należycie zalakowane winny bvć złożone 

w kancelarji Wydziału Technicznego Kom:sar;atu 
Rządu do dnia 14 ILstopIda do godz. 12 ej, w którym 
to dniu odbędzie się posiedzenie Komisji pizelargo-

WSZYSCY
grają w Kolekturze SzczęScia

W. Katial i Ska
C n iirala: Katowice, ul. Sw. Jan a 16.

Oddział Dgdgaszcz, ul. lagłcliodsho 4.
wis a w.$ hoSiittła Hlangstk.

W ie lk a  p r e n tja  Zł. 200.000 oraz szereg większych wy
granych po 25.000, 20.000, 15.000, 10.000, 5.000 etc. padły  
w ubiegłej 25 Loterji w kolekturze Kaftala.

Losu l ei Klasy sa iuż do nabycia.
G łó w n a  w yg ra n a  1.000.000 złotych.

Uwaga! Udziela się P. T. Graczom wyczerpujących informacyj 
o zmianach planu gry do 26 Loterji.

W niedzielę, dnia 6 listopada 1932 r.
odbędzie się

w ubikacjach Polskiego Etapu Emigracyjnego w Nó 
wym Porcie (wejście z Oliwaerstrasse) 

WIELKI BAZAR
Czysty dochód przeznaczony na dalszą rozbudowę 

Kaplicy.
Różne niespodzianki i tańce.

Początek o godzinie 16 (4-tej po południu).
Wstęp dla dorosłych od 16 lat 50 fen., dla bezro

botnych 20 fen.
Serdecznie zaprasza wszystkich Rodaków na po

parcie tak wzniosłego celu.
Polaki Komitet Ludowy Kaplicy 

p. w. Matki Boski Częstochowskiej w Gdańsku.

„POLONIA"
C a łk o w lla  z m ia n a  p ro gram u

Orkiestra pod batutą

p. Poniecbiego
który nagrywał dla Radja poznańskiego.
Duło humoru, ipiewu i werwy.

Kuchna warszawska niezrównana w ilości i dobroci.

Chór męski „Moniuszko*1 w Gdańsku 
urządza

w niedzielę, dnia 6-go listopada 1932 roku 
w sali Danziger Hol przy Dombikswall 6

Wieczór pieśni
; współudziałem pianistki p. Heleny Racimowskiej

połączony z przedstawieniem amatorskiem 
Program obejmuje szereg utworów w Gdańsku 

jeszcze nie słyszanych, m. in. „Polonez" z opery „Hal
ka" — Moniuszki, „Pieśń wojenną" —* Moniuszki, oraz 
kilka pieśni ludowych Lachmanna i szereg utworów 
innych kompozytorów.

Zespół amatorski pod reżyserją p. Władysl. Oża
rowskiego wystawi krotochwilę w 1 akcie Raorta

„ZIĘĆ Z PRZESZKODAMI.
Po koncercie ZABAWA TANECZNA.
Początek o godzinie 7,30 wieccorem.
Ceny biletów od 0,50 do 2,— guldenów.
O liczny udział Szanownej Publiczności proai

Zarząd.

wcj.
Komisarjat Rządu zastrzega sobie prawo dow 

wyboru oferenta.
KOMISARZ RZĄDU*

(—) S. Czerwiński.

ego

OGŁOSZENIE.
Komisariat Rządu podaje do publicznej wiadomo

ści, że Komisja dla badania pojazdów mechanicznych, 
których w-ażność dowodów rejestracyjnych ukończyła 
się z dniem 31 grudnia 1932 r. będzie urzędowała w 
Komisariacie Rządu w Gdyni dnia 4 listopada 1932 r. 
ad godz. 17-tej i dnia 5 listopada 1932 r. od godz. 7 ej 
rano.

Kierowcy do egzaminu mogą się zgłaszać tylko ci, 
którzy otrzymali pisemne zawezwanie.

Gdynia, dnia 2 listopada 1932 r.
Za Komisarza Rządu:

(—) Z. Szacherski,
Kier. Oddz. Bezp. i Porz. Publ.

Przysposabiam do egza* 
minów, udzielam

l i k c * j !
i iv. n c usk ie-̂ o, a ngielskięgo, 
niemieckiego i gry na for* 
tepianie. Adamska, Sukien* 
n cza 4, 1oruń. 43°8

nm piecie
do palenia kawy kupi, Jan 
Nowak kupiec Łąg pow. 
Chojnice, Pomorze. 7876

Poślubię
wdowca starszego, kultural* 
nego, mającego kilkoro dzie* 
ci. Jestem wykształcona, 
gospodarna, p r zys t o j na  
Oferty do Dnia Pomorskiego 
Toruń, Szeroka 11 pod 7513.

Podgórza osobny j Kauczgclclha
rutynowana z kilkoletnią 
praktyka przyjmie posadę 
od 1. XI. br. Łaskawe zglo* 
szenia Dzień Pomorski To» 
ruń, Szeroka u  pod L. 75* 3.

burs
h a n d l o w y

wieczorny, szkoły kupiec* 
kiej, buchalterji, stenografj; 
i t. d. Toruń, Małe Garbary 
5- Dyrekcja. 7S74

s

\h KB' ̂ VV T
k
p

Szkło okienne
w w szelkich g a tu n k ac h  i gr

Szkło ornamente
surow e i d ru to w e , k it  szklarj 

dzia  szk la rsk ie , lu s tr
dostarcza fachowcom po cenach

f - . M .  W a r m ,
Składnica G d y n i a ,  Szosa Gdań 
ciwko Instytutu Handlu Morskiegc

ubościach .

me
ski, n a rzę- 
a.

hurtowych

G n i e z n o

ska naprze- 
tel. 13-36

7720

Jabłha
najmniej V; ctr. sprzedaje 
Toruń, ul. Krasińskiego 36 
parter. *7870

KsięgawaSć
wszystkich systemów oraz 
uproszczoną księgowość we* 
dług rozporządzenia Mini* 
stra Skarbu, zakładać jak 
również prowadzić doryw* 
czo w przedsiębiorstwach 
nie zatrudniających stałych 
księgowych, zestawiać bi= 
lansy oraz sporządzać wnio* 
ski i odwołania w sprawach 
podatkowych, polecam się 
PP. Kupcom i Przemyąłow* 
com za przystępnem wyna* 
grodzeniem Łaskawe oferty 
do Admin. .Dnia Pomorsk ** 
pod nr. 7837.

Zdobiona
wykaz osobisty na nazw;* 
sko Leokadia Graczyków* 
ska, wydany przez Magi* 
strat w Bydgoszczy, unie* 
ważniam.

16.030 zł.
wypożycza się za zapewnie* 
niem hipotecznem. Na od* 
powiedź .50 gr. Qferty do 
„Dnia Pomorskiego** pod nr. 

7866

Pianino
krzyżowe sprzedam tan o. 

, Kazira. Jagiellońc2\ * 
drugie wejście parter 

7860

Teafir Polski
w Toruniu

R e p e r t u a r

W czwartek, dn. 3 
o godz. 2o*tej

*ft«»

Farsa w 3 aktach 
A. Mollcr‘a,

hm.

Lcżaifgtę
i tapczan okazvjnie zaraz 
sprzedam Toruń, Batorego 
36 podwórze, 7871

W piątek dnia 4 bm. 
o godz. I7*tej 

Przedstawienie dla 
młodzieży szkól 
powszechnych 

„Pochód duchów*4 
Sztuka w 4 aktach 10 
obrazach E, Raupacha 
ceny najniższe od 0.30 

do 1.30 zł.
W piąteK dnia 4 bm 

o godz. 20*tej

*  r fC lc .1*
Farsa w 3 aktach 

A. Moliera. Abonamen* 
ty i passe*partout nie* 

ważne.
W sobotę dnia 5 bm 

o godz. 2o*tej 
Nieodwołalnie ostatni raz

..nilHA
P & Z C IG ftJ l ''

Koraedja w 3 aktach 
L. H. Morstina 
Leg. zniżk. 331
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Z ostatniej cfmili
Niemcy w ogniu prognoz politycznych

Berlin. 3. 1 1. (P A H MiDnourtinćA lirw. V « J-t.___ • «Berlin, 3. 11. (PAT). Niepewność wy
ników wyborów wywołuje w kołach poli
tycznych szereg komentarzy na temat po
sunięć, planowanych przez główne stronni 
ctwa w wypadku, gdyby nie nastąpiłła za
sadnicza zm;ana w układz e sił Reichstagu. 
Mówi się m, :n. o przygotowywanym przez 
centrum projektu stworzenia bloku współ 
pracy między grupą stronnictw parlamen
tarnych, opartej na programie kompromisu 
wym. Centrum, licząc się z możliwością 
wyłonienia przez nowy Reichstag zdecydo 
wanej większości dla stworzenia nowego 
rządu, zgóry już przygotowuje formułę, u- 
zgadniającą istnienie gabinetu prezydialne 
go z zasadami kooperacji. Formuła ta prze 
widywać ma porozumienie się centrum n~ 
rodowych socjalistów i stronnictw prawico 
wych dla poparcia rekonstrukcji obecnego 
rządu, cieszącego się zaufaniem prezyde i 
ta Hindenburga. Politycy centrum liczą na 
to, że jeżeli rząd Papena, znalazłszy się w 
nowym Reichstagu wobec zdecydowanej 
większości opozycyjnej, nie zechce zerwać

całkowicie z systemem parlamentarnym, 
to zgodzą się na kompromis. Projekt ten 
znalazł wyraz w artykule byłego kanclerza 
Brueninga, który podejmuje hasło, rzucone 
przez przewodniczącego centrum Kaasa w 
Monasterze. Nowy rząd — oświadcza 
Bruening — oprzeć się mus: na programie 
polityki konstruktywnej. W stosunkach

międzynarodowych dążyć trzeba do wzmóc 
nienia współpracy z innemi narodami, zmie 
rzaiącej do zabezpieczenia postulatom nie 
mieckim zaufania w opinji świata. W poli
tyce wewnętrznej Bruen.ng odrzuca wszel 
kie eksperymenty konstytucyjne, domaga
jąc się odroczenia problemów reformy u- 
siroju Rzeszy do czasów spokojniejszych.

Niemieckie plotki o zamachu 
na Herriola w Madrycie

7 letnia walko 
o sprawiedliwość

Sprawa Bul eriat>na zn ow u
n a w id o w n i

Berlin, 3. 11. (PAT). Przed trybunałem 
Rzeszy w Lipsku rozpocznie się w erwartek 
rewizja procesowa Waltera Bullerjahna. kt-óiy 
w r. 1925 skazany został na 15 lat ciężkiego 
więzienia za rzekomą zdradę stanu, popełnioną 
przez wydanie międzyaljanckiej komisji kon* 

.trolnej tajnych wiadomości o zbrojeniach nie* 
mieckich. Wyrok skazujący powzięto wów* 
czas na podstawie poszlak.

Trybunał dopuścił do rewizji procesu na 
skutek 'Starań Ligi Obrony Praw Człowieka. 
W rozprawie obecnej, która budzi wielkie 
zainteresowanie, dużą rolę odgrywa zeznanie 
b. oficera francuskiego z międzyaljanck’«?.i ko* 
misji kontrolnej Josta. Przesłuchanie jego 
było dotychczas niemożliwe, ponieważ nie 
chciał się na to zgodzić rząd francuski. Ot ec* 
nie dwaj Niemcy na podstawie oświadczeń 
.Tosta złożą w jego imieniu odpowiednio wy* 
jaśnienia przez trybunałem.

Bullerjahn przed rokiem wypuszczony z 
stał już na wolność.

Przuiazd n ow ego  a m b a s a d o 
ra n ir n r e c k ic g o  do SL *»>««£ on te

Londyn. 3. 11. (PAT). Przybył tu wczoraj 
nowry ambasador Niemiec votn H°osch

Straszna katastrofa
na r m i e t d z r e  b a le to w y m
Dijon, 3. 11. (PAT). Z powodu ncdbal* 

stwa dróżnika, ekspres Nancy—Nevers wpadł 
na skrzyżowaniu toru kolejowego z szynami 
tramwajowemi na tramwaj, powracający z 

cmentarza. Siła uderzenia oderwała tylną 
platformę tramwaju, która była wypełniona 
pasażerami. Dwie osoby zostały zaniże na 
miejscu, 5 ciężko rannych, odwieź cn o do 
izpitala. Stan dwóch ofiar wypadku |t?l bez* 
nadziejny.

Paryż 3. 11, (PAT), Dziś rano poczęła krą 
żyć w tutejszych kołach finansowych i politycz 
nych pogłoska, że w Madrycie usiłowano rze
komo dokonać zamachu na premjera Francji 
Herriota.

Wiadomość ta wywołała ogromne wrażenie.
Ministerstwo spraw zagranicznych ustaliło 

natychmiast drogą telefoniczną z ambasadą

francuską w Madrycie, że pogłoski te są zupeł
nie fałszywe. <

Niektóre dzienrtki wieczorne stwierdzają, że 
pogłoska powstała w samym Paryżu, wskutek 
propagandy niemieckiej, dążącej za wszelką ce
nę do przedstawienia Francuzów jako niebez
piecznych imperjalistów

Rzesza w przededniu wprowadzenia 
kontyngentów na produkty rolne

Berlin, 3. 11. (PAT). Kanclerz Papen przy* 
jął wczoraj delegację posłów niemiecko*naro* 
dowych, którzy interwenjowali w sprawie nas 
tychmiastowego wprowadzenia kontyngentów 
importowych na produkty rolne. Kanclerz za* 
powiedział, że odnośnej decyzji należy orze* 
kiwać na dzisiejszem posiedzeniu gabinetu 
Rzeszy. Rząd bezwzględnie trwa przy za* 
miarze wprowadzenia kontyngentów i musi

najpierw wysłuchać sprawozdania komisji — 
która prowadziła w tej sprawie rokowania z 
zagranicą. Narady gabinetu Rzeszy rozpoczę* 
te zostały wczoraj popołudniu. Przed obra* 
darni kanclerz Papen przyjęty był przez pre* 
zydenta Hindenburga. Niepowodzenia roko* 
wań 7. Danją miało wywołać zdaniem prasy 
ostre starcie w łonie rządu w sprawie poli
tyki kontyngentowej.

Krwawe walki 
w Niemczech

Berlin, 3. 11. (PAT). Teror, uprawiany 
przez stronnictwa radykalne w Hamburgu 
przybiera coraz gwałtowniejszą formę.

Wczoraj rano między narodowemi so
cjalistami : komunistami wywiązała się 
strzelanina na ulicach miasta. W czasie zaj 
ścia 12 osób z pośród uczestników walki

policji i przechodniów odniosło ciężkie ra
ny. W wyniku podobnego starcia, jakie mia 
ło miejsce w Berlinie ranionych zSstało 3 
osoby, w tern 1 ze strzaskaną czaszką od
wieziona została w stanie beznadziejnym 
do szpitala.

fo n t  sztorFng znów  
spadł

Londyn, 3. 11. (PAT). Kurs funta szter- 
hnga uległ wczoraj silnej fluktuacji. Pod 
wrażeniem ogłoszonej przez rząd nowej 
subskrypcji pożyczki konwersacyjnej w wy 
sokośc: 300 miljonów funtów szlerl., kurs 
podniósł się raptownie, skacząc z 3,30 i pół 
do 3,33 : 54 dolarów za funt, ale po połud
niu nastąpiła reakcja i kurs funta przy zam 
kn-ięciu giełdy wynosi 3,30 i pół dolara za 
funt.

OzlBl,
lumei

„Pochód głód nucił” na  
London nie udał sfe
Londyn, 3. 11. (PAT).Wczorajsza skute

czna likwidacja demonstracji bezrobotnych 
przez policję londyńską wykazała fiasko 
całego pochodu „głodomorów** z całej Wiel 
kiej Brytanji na Londyn. Obecnie czynione 
są starania, aby bezrobotnym, którzy z 
namowy organizacyj komunistycznych przy 
byli piechotą z odległych stron ułatwić o- 
puszczenie stolicy, ponieważ prowodyrzy 
komunistyczni tego niefortunnego pochodu 
w obawie przed zemstą ze strony zawie
dzionych bezrobotnych wycofali s ę, pozo
stawiając większość przybyłych na łasce io 
su. Czynniki oficjalne w porozumieniu ze 
związkami zawodowemi organizują obecn e 
odwiezienie bezrobotnych autobusami do 
ich stron rodzinnych.

Czarne dni dla lotnictwa pasażerskiego
w Niemczech

O kropn a katastrofa  sa m o lo tu  oasaZcrsfttago s śmierć S osó b
Berlin, 3. 11. (PAT). Samolot, leący z 

Norymbergii do Frankfurtu nad Menem u- 
legł katastrofie w pobliżu miejscowości 
Echlerpfuhl, przyczem załoga i pasażerowie 
w liczbie 5 osób ponieśli śmierć.

Na miejsce wyjechała specjalna komi
sja, która podjęła natychmiast śledztwo ce
lem ustalenia przyczyn katastrofy. Prawdo 
podobnie wypadek nastąpił wskutek oder

warna się skrzydła, które znaleziono w zna 
cznej odległości od szczątków samolotu. 
Dotycczas z pod gruzów wydobyto zwło
ki 3 esób. Ciało czwartego zabitego żary 
ło się głęboko w ziemię wraz ze szczątka
mi aparatu. Ciało piątej ofiary katastrofy, 
która miała wyskoczyć z samolotu podczas 
jego upadku, n:e zostało jeszcze odnalezio 
ne.

Zniżki dla pllofC w na
święto lofniC2£

Warszawa ,3. 11. (PAT). W związku z pierw 
azem ogól-no-państwowem świętem Icctniczenr 
z okazji odsłonięcia pomnika poległych lotni
ków Ministerstwo Komunikacji przyznało piło 
tom i obserwatorom rezerwy zniżki kolejowe 
w wysokości 50 proc. normalnej taryfy.

Święto lotnicze odbędzie się w Warszawie 
w dniach 10. 11. i 12 listopada br.

Zniżki te będą udzielane w ten sposób te 
uczestnicy zjazdu przyjadą <łó Warszawy za 
wykupionemi biletami, zaś w powrotnej drodze 
otrzymają bezpłatne bilety kolejowe do miejsca 
zamieszkania po uprzedniem zgłoszeniu się * 
imiennem zaproszeniem do biura komitetu zja 
zdu: Warszawa, Krak. Przedm. nr. 11 sekreta 
rjat Aeroklubu Rzplitej.

P o m n ik  Chrusfusa 
na Płoni Blanc

W Haute Savoie ma stanąć wkrótce tuż koła 
szczytu Mont Blanc olbrzymi pomnik wyobra
żający Chrystusa Pana, który błogosławi świa
tu. W związku z tem Akademja katolicka w 
Chambery tzw. „Academie des Jeux Florimon- 
tains ‘ zwróciła się z apelem do pisarzy katolic
kich świata, aby przyczynili się prozą lub wier 
szem do uświetnienia tej uroczystości.

Likwidacja szajki przemytników 
tytoniowych w Gdyni

„Nie oiwFeilona — prąd  
z a  d r o g i "

Bielsko 3. 11. (PAT), Wczoraj wybuchł w 
Bielsku i Białej strajk konsumentów prądu elek 
trycznego, skierowany przeciwko wygórowanym 
cenom prądu, ustalonym przez elektrownię w 
Bielsku. W strajku bierze udział większość 
mieszkańców obu miast. Mieszkania są. oświet 
lane gazem naftą j świecami. Na nic oświetlo
nych wystawach sklepowych właściciele wywie 
sili napisy: „Nie oświetlone — prąd za drogi"! 
Elektrownia w Bielsku nie zgodziła się na załat
wienie sporu w drodze arbitrażu Ministerstwa.

Szm uglowanie tyto niu  holenderskiego ze statków -  Głów na składnica
mieściła się na Oksyw iu

. W tych dniacu Gdyńska Straż Graniczna, 
po dłuższych obserwacjach wykryła aferę 
przemytu tytoniu holenderskiego, prowadzo
nego przez zorganizowaną bandę szmuglerską. 
Tytoń przemycano ze statków, znajdujących 
się w porcie gdyńskim, przewożąc go szalu 
parni na t. zw. błota oksywskie, gdzie kon 
trabandę wyładowywano i składano następnie 
w baraku niejakiego Karola Lidera, z zawodu 
robotnika portowego. Lider, jak wskazują po. 
szlaki, był główną sprężyną całego przedsię
wzięcia.

Przemycony tytoń kierowano następnie

' wgłąb kraju, gdzie znajdował chętnych na
bywców. Przy tym procederze zajętych było 
kilku pośredników, z których najważniejszą 
rolę odgrywał Kazimierz Ciesielski, prawa rę
ka Lidera i zamieszkały w Gdyn-, przy ul. 
Starowiejskiej. Prócz tego ustalono udział w 
aferze niejakiego Zygmunta Anuknechta, któ 
ry wywoził kontrabandę do Gnidziądza i u 
którego podczas reń-izji znaleziono około 100 
paczek tytoniu, pochodzącego z przemytu oraz 
Fr. Bobrowskiego z Gdyni, będącego bezpośre
dnim dostawcą kontrabandy dla wspomniane
go Armknechta. Wszystkich oczywiście are

sztowano.
Dalsze dochodzenia w tej, drugiej już w 

ostatnim czasie, aferze przemytniczej są w 
toku i prawdopodobnie doprowadzą niebawem 
do wykrycia nowych komórek rozgałęzionej 
szajki.

Jak widzimy, gdyńska Straż Graniczna i  
wielką energją zabrała się do likwidowania 
band przemytniczych, zakrojonych na większą 
skalę. Praca, położona przez Straż Graniczną 
prz\ wykryciu poprzedniej kontrabandy spiry
tusu i obecnej — tytoniu zasługuje na pow
szechne uznanie.

O g l o s z f t n i a :  wiersz milim na stronie 7-łamowej . 0.25 zł
w tekst, ie na pierwszej s t r o n i e ................................................  1.50 z»
na drugiej i trzeciej stronie 1 zl — w tekście oióO zt
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25* zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane ‘ z zastrzeżeniem miejsca 2cj nadwyżki
W Gdańsku aa wiersze m/ra aa atrania 7-łamowej......................... 15 fen.

« • • •  * ■ t  ■ . . . .  50 fen.
Drobna aa słowo 5 fen, — ty t u ł o w e ................................................10 fen
Prsy sądawem Ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw 
spornych wiażciwe są Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane 
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Wacław Górnicki w 1 oraniu, Słowackiego 1b/21 
Red, odpowiedzialny na Bydgnszc ■ Józef Dobrostański Mostowa 6 

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W, M. Gdańska Wilhelm Grlmsmann.
• Gdańsk, Kassubiscber Marki 21, I, p.

Redaktor odoowieaz. na Gdynię Wiktor Mielników Gdynia, Świętojańska 
Redaktor odpowiedzialny na Inowrocław, Władysław Kawałkowski 

Inowrocław. Rynek 25.
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józe> Stanach Rynek 10/11.

.  Za ogłoszenia odpowiada administracja
Wydcwatętwai „Dzień Pomorslii". . Dzień Bydgoski," „Gazeta Morska' 

„Dzień Grudziądzki". ..Dzień Kaszubski".
„Dzień Kulawsei"

Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. 
w Toruniu

Abonam ent m iesięczny wynosi
m ekspedycji miejscowych agencjach 
z odnoszeniem do domu w Toruniu 3 -  zł

3.40 zł 
3.36 zł 
4.50 zł 
2.30 zł 
7 -  zł

orzez pocztą z odnoszeniem
o od o p a s k ą ......................................................  . ” " * t
w Gdańsku przez pocztę . . 2.50 gd przez chłopca ! . * 
z odbieraniem w administracji wprost qd i, zagranicą 4 gd . . *
W razie wypadków, spowodowanych siła wyższą (np. przeszkody w za
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma 
P R E N U M E R A T A  ,,DNIA KUJAWSKIEGO" miesięcznie w admlni 
stracji 2.70 zł — na pocztach już z odnoszeniem kwartalnie 9.27 aa 

miesięcznie 3,09 zł
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